
Odznaczenie
Janosa Kadara

Z okazji 25-lecia międzyna­
rodowego i węgierskiego ruchu 
obrońców pokoju Światowa 
Rada Pokoju odznaczyła I se­
kretarza KC WSPR — Janosa 
Kadara „Złotym Medalem Po­
koju” im. F. Joliot-Curie. Za­
szczytną nagrodę wręczył Ja­
nosowi Kadarowj przebywają. 
cy na Węgrzech sekretarz ge- 
n era lny ŚRP — R. Chandra

Zespolenie w RWPG pomocne
okowie socjalizmu i komunizmu

I XXVIII Sesją Rady w Sofii

Wczoraj, rozpoczęła się w Sofii XXVIII Sesja RWPG 
Na czele delegacji krajów członkowskich Rady stoją premie­
rzy rządów. Polskiej delegacji przewodniczy prezes Rady Mi- 
nisiroy? - Piotr Jaroszewicz. W pracach sesji Bierze udział de- 
legacjs Jugosławii z przewodniczącym Związkowej Radv 
Wykonawczej SFR.T — Dżemaiem Bijcdiciem. W obradach 
uczestniczy również sekretarz RWPG — Nikołaj Faddiejew.

ambasadorzy DRW i KRL —Jako obserwatorzy obecni są 
w Bułgarii.
Obecna sesja ma szczególny 

charakter. Zbiega się ona z 25- 
leciem powołania tej gosDodar 
czej organizacji wspólnoty so-

cjalistycznej. Jednak — jak 
każda doroczna sesja Rady — 
będzie ona sesją roboczą, albo­
wiem zostanie podczas niej do

konana analiza 25-lełniego do 
robku RWPG oraz ocena dzia­
łalności Rady miedzy poprzed 
nią a obecną sesją. W tym kon 
tekście zostaną określone wę­
złowe problemy oraz wytyczo­
ne kierunki działania na naj­
bliższą przyszłość.

Otwarcie obrad nastąpiło o 
godz. 11 w gmachu KC BPK.

Sala udekorowana była fla­
gami wszystkich państw uczest

Posiedzenie Biura Politycznego KC PZPR

25 bm - XIV Plenum
Komitetu Centralnego partii

Biuro Polityczne KC PZPR na wczorajszym posiedzeniu 
rozpatrzyło stan przygotowań rolnictwa do zbioru zhóż i in-
nych roślin uprawnych.
Biuro Polityczne KC PZPR 

zwraca się do rolników i pra­
cowników obsługi rolnictwa o 
zapewnienie jak najlepszych 
warunków dla sprawnego prze 
prowadzenia kampanii zbioru 
zbóż i innych ziemiopłodów.

Biuro Polityczne rozpatrzy­
ło informację ministra oświaty 
i wychowania o przebiegu za­
kończenia roku szkolnego w 
szkołach wszystkich typów. W 
mijającym roku szkolnym 
wzrastał poziom pracy wycho. 
wawczej szkół i placówek oś­
wiatowych, poprawiły się wy 
niki nauczania. Istotne zna­
czenie dla doskonalenia syste-
mu oświaty miało 
wanie ponad 700 
szkół zbiorczych.

Biuro Polityczne

zorganizo- 
gminnych

KC PZPR
zapoznało się również z infor­
macją ministra nauki, szkolnie 
twa wyższego i techniki o sta 
nie przygotowań do nowego ro 
ku akademickiego 197-1/75. Na 
I rok studiów przyjętych bę­
dzie ponad 108 000 osób Sys­
tematycznemu doskonaleniu 
ulegać będzie organizacja pro­
cesu kształcenia oraz działal­
ności ideowo-wychowawczej w 
uczelniach.

W kolejnym punkcie obrad 
rozpatrzono problemy dotyczą 
ce aktualnego stanu i dalszego 
rozwoju szkolenia ideologicz­
nego w partii.

Biuro Polityczne zaakcepto­
wało dotychczasowy stan pra­
cy nad umocnieniem i rozwo­
jem szkolenia ideologicznego w 
partii i zaleciło dalsze konty­
nuowanie wysiłków zmierzają

cych do upowszechnienia za­
sad ideologii marksistowskiej, 
pogłębiania ideowej motywacji 
dla aktywnego wcielania w ży 
cie programu partii zgodnie z 
uchwałami VI Zjazdu.

Biuro Polityczne zapoznało 
się z przebiegiem zebrań POP 
poświęconych przygotowaniom 
do wymiany legitymacji człon 
kowskich PZPR oraz ze sta­
nem prac przygotowawczych 
w terenowych instancjach par 
tyjnych. Stwierdzono, iż oierw 
sza faza przygotowań zapoz­
nanie członków partii z cela­
mi i treściami ideowo-politycz 
nymi wymiany, a także usta­
lenie zadań organizacyjno-po- 
litycznych POP tym okresie, 
przebiegała w większości or- 
ganizac-u p?rty:nvch zgodnie 
z przyjętymi zacieniami.

Biuro Polityczne postanowiło 
zwołać w dniu 25 czerwca br. 
XIV Plenarne Posiedzenie Ko 
mitetu Centralnego, poświęco­
ne omówieniu realizacji zadań 
soółeczno-gosp^darćzych po I 
Krajowej Konferencji PZPR.

PAP

Narada w Krakowie
się narada stałej komisji d.s. bez­
pieczeństwa europejskiego insty­
tutów naukowo-badawczych w kra 
jach socjalistycznych. Jej tema­
tem są podstawowe problemy roz 
woju systemu bezpieczeństwa i 
współpracy w Europie w II poło­
wie lat 70-tych. Naradzie, która 
przygotowana została przez Pol­
ski Instytut Snraw Miodzynatodo- 
wych przewodniczy tJ—reSfor in-

Przeddożynkowe wizyty W. Lutosławski doktorem h. c.
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Omówienie wystąpienia I 
P. Jaroszewicza zamieszcza | 
my na str. 2.

niczących w obradach oraz 
wielkim emblematem z napi­
sem „25 lat RWPG”.

Wśród zaproszonych gości 
znajdują sic wybitni bułgarscy 
działacze partyjni i naństwo- 
wi, przedstawiciele organizacji

Dokończenie na sti. 2

Depesza L Breżniewa
25 lat działalności Rady 

Wzajemnej Pomocy Gospo­
darczej to jedyne w swoim io- 
dzaju doświadczenie opartej 
na równych prawach współ­
pracy znacznej grupy krajów, 
harmonijnego kojarzenia ich 
interesów krajowych i między 
narodowych oraz realizowania 
w praktyce zasad internacjo­
nalizmu socjalistycznego — 
głosi depesza powitalna sekre­
tarza generalnego KC KPZR, 
Leonida Breżniewa do uczest­
ników XXVIII Sesji RWPG.

L. Breżniew podkreśla, że 
realizacja kompleksowego pro 
gramu socjalistycznej integra­
cji gospodarczej, to szeroka dro 
pa usprawniania międzynaro­
dowego socjalistycznego po­
działu pracy, potężny środek 
intensyfikacji produkcji spo­
łecznej każdego kraju człon­
kowskiego RWPG, szybkiego 
opanowania osiągnięć rewolu­
cji naukowo-technicznej. Inte­
gracja socjalistyczna dopemo- 

w ogromnym stopniu do 
zrealizowania planów wszyst­
kich bratnich partii, mających 
na celu podniesienie steny ży 
ciowej i kultury narodów.

cesji będą omawiać aktualna nro-
bierny 
darcze
raj na

polityczne i 
tej organizacji.

posiedzeniu

gospo-
WCZO- 

przedpo-
łudniowym dokonano wyboru no­
wego przewodniczącego Zgroma-
dzenia. Zestal nim Francuz, 67- 

Nessler, deputowany z ra 
UDR, z zawodu dzienni-

kar7.

Próba uratowania rządu
Po 10 dniach od zgłoszenia dymi­

sji rządu włoskiego i po 5 dniz.ch 
cd odrzucenia Jej przez prezyden­
ta Republiki odbyło się wczoraj

Nowa walcownia stali sosnowieckiej Huty Im. Edmunda Ced lera. „
(Piszemy o niej na str. 3). Fot- ~ "C*0*

Międzynarodowe Targi Techniczne zakończone

Wysoki poziom ekspozycji i oferty
Wstępnej oceny tegorocznych MTT dokonał wczoraj peł­

nomocnik ministra handlu zagranicznego i gospodarki mor­
skiej do spraw targów Anatol Nowik.

Stwierdził on, iż ekspozycja
po prezentowała wysoki
poziom nowoczesności; spotka 
la się z dużym zainteresowa­
niem zagranicznych handlow­
ców. Najwyżej ocenić należy 
oferty handlowe naszego prze­
mysłu okrętowego, przemysłu 
maszynowego, przemysłu ma­
szyn budowlanych i drogo­
wych. motoryzacji i przemysłu 
obrabiarkowego. Duże zainte­
resowanie towarzyszyło też 
ofercie Polimcx-Cekopu, eks- 
oortera kompletnych obiektów 
orzemysłowych przedstawiają­
cego w tym roku m. in fabry­
ki kwasu siarkowego, cukrów 
nie. fabryki płyt drewno-po- 
chodnych oraz chłodnie. Po­
dobnie wysoko ocenić należy 
propozycje polskiego przemy­
słu lotniczego, elektronicznego 
i automatyki. Ekspozycja za­
graniczna była dostosowana do 
potrzeb imnortowych naszego 
rynku i ebejmowała przede

G. Leona zaproszony do Argentyny
Prezydent Republiki Włoskiej G.

Leone został zaproszony do zło-
żenią oficjalnej wizyty w Argen 
tynie. Zaproszenie to przekazała 
szefowi państwa włoskiego prze- 
hywająca w Rzymie małżonka ge­
nerała Perona. Jednocześnie G. Leo 
ne zaprosił J. Perona do Włoch.

Porozumienie Portugalia-UNITA

Publicyści rolni 
w Wielkopolsce
W związku ze zbliżającymi 

się obchodami Centralnych 
Dożynek w Poznaniu, do Wiel 
kopolski przybyli członkowie 
Klubu Publicystów Rolnych 
Stowarzyszenia Dziennikarzy 
Polskich.

Dziś spotkają się z władza­
mi województwa. Podczas wi­
zyty w Przemysłowym Insty­
tucie Maszyn Rolniczych w 
Poznaniu zapoznaja sie nato­
miast z dorobkiem w zakre­
sie konstrukcji i produkcji 
maszyn dla rolnictwa. W pro 
gramie dwudniowego pobytu 
w Wielkopolsce przewidziano 
też m. in. zwiedzenie kilku 
obiektów rolnych i zakładów 
Przemysłu spożywczego, (emp)

W. Lutosławski, polski kompozy­
tor o międzynarodowej sławie, o- 
trzymał tytuł doktora honoris 
causa North Western University 
w Chicago. Uroczystość wręczenia 
dyplomu odbyła się na dorocznej 
ceremonii wręczenia dyplomów 
doktorskich i magisterskich w
„Memoriał Hall” z udziałem 
ło pięciu tysięcy osób.

H. Wilson w RFN
oko-

Do Frankfurtu n Menem przybył 
wczoraj premier W. Brytanii, H. 
Wilson. Przebywać on będzie w
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w Rzymie posiedzenie przywódców 
partii wchodzących w skład koa­
licji rządzącej, poświęcone omówię 
niu kierunków polityki gospodar­
czej kraju. Wyniki obrad, które 
toczą się pod przewodnictwem pre 
micra M. Rumora, będą znane za­
pewne dzisiaj.

Agencja Reutera donosi z Luan- 
dy, że portugalskie dowództwo 
wojskowe osiągnęło porozumienie 
o przerwaniu działań bojowych z 
najmniejszym z 3 działających na 
terytorium tego kraju ruchów na­
rodowowyzwoleńczych — Naro­
dowym Związkiem na rzecz
Niepodlcgłości 
Porozumienie 
obie strony

Angoli (UNITA).
przewiduje, 

powstrzymają
że 

się
od działań zaczepnych do czasu 
osiągnięcia całkowitego zawiesze­
nia broni.

RFN z krótką wizyta. Dzisiaj II. .. . . .»
Wilson spotka się w Bonn z kanc Pierwsza porażka labourzysiow 
lerzem H. Schmidtem.

Zgromadzenie parlamentu UZE
W stolicy Francji rozpoczęła się 

wczoraj 3-dniowa wiosenna sesja 
parlamentu Unii Zachodnio-Euro­
pejskiej (UZE) zrzeszającej sześć 
założycielskich krajów Wspólnego 
Rynku i W. Brytanię. Uczestnicy

Po raz pierwszy od momentu doj 
ścia do władzy — 3 miesiące temu, 
rząd labourzystowski doznał w po­
niedziałek porażki w brytyjskiej
Izbie Gmin. Komisja Finansowa 
Izby Gmin większością jednego 
głosu przeforsowała poprawkę do­
tyczącą budżetu, a wniesioną przez 
Partię Konserwatywną.

Demonstracja w Hiroszimie
Około 100 ofiar bombardowania 

atomowego w Hiroszimie zorgani­
zowało wczoraj demonstrację pro­
testacyjną przeciwko chińskim doś 
wiadczeniom nuklearnym. Odbyła 
się ona w miejscu, gdzie eksplo­
dowała amerykańska bomba ato­
mowa. Trzvmali oni plakaty z na­
pisami: „doświadczenia atomowe 
to samobójstwo dla ludzkości”..

wszystkim elektronikę, kom­
putery. obrabiarki, maszyny 
drogowe i budowlane, urzą­
dzenia do produkcji tworzyw 
sztucznych i motoryzacje.

W trakcie Targów polscy 
wystawcy odbyli ponad 3 500 
rozmów handlowych. Najwię­
cej rozmów przeprowadziły 
centrale: Mctalexpórt. Polimex 
-Cekop, Ciech i Elektrjm. Pro­
blematyka kooperacji najczęś­
ciej przewijała się w rozmo­
wach handlowych prowadzo­
nych przez centrale: Varimex,

rządu Głównego ZZ Metalow­
ców. Ośrodek prasowy gościł 
grupę dziennikarzy ekonomicz 
nych z krajów RWPG, (map)

Odznaki Honorowe
Miasta Poznania

Bumar. Polmot, i Pezetel. 
niklem tych rozmów są 
trakty wartości równej 
traktom ubiegłorocznym.

Wy- 
kon- 
kon-

Najlepsze wyniki handlowe na 
tegorocznych targach zanotowały 
Centromor, Polmot, Bumar, Meta- 
lexport, Elektrim, Polimex Ce- 
kop, Ciech i Stalexport.

Wśród krajów socjalistycznych 
największe obroty zanotowaliśmy z 
ZSRR, NRD, Czechosłowacją, Bul 
garią i Węgrami, a wśród krajów 
kapitalistycznych — z Włochami, 
RFN, Wielką Brytanią, Danią, Ho 
landią i Szwecją. Największym 
kontraktem eksportowym na te­
gorocznych Targach jest umowa 
Centromoru zawarta wczoraj z ra­
dzieckim przedsiębiorstwem Sudo-
import. Na mocy tej 
tach 1976—1977 polski 
starczy do Związku 
statki chłodnicze i

umowy w ta- 
przemysł do- 
Radzieckicgo 
drobnicowce

ogólnej nośności 146 000 DWT. War 
tość tego kontraktu 309 min zł dew.

Ponadto wczoraj Unitra zawar­
ła kontrakty eksportowe z holen­
derską firmą Hekner, z NRD- 
owską Elektrotechnik i czechosło-
wacką Koro. Centrala Pezetel
sprzedała odbiorcom japońskim se 
rię pojazdów elektrycznych „Me-

dla wystawców i ZSRR
Wczoraj, podczas spotkania 

w Urzędzie Miasta Poznania 
17 pracowników pawilonu 
Związku Radzieckiego na te­
gorocznych MTT otrzymało 
Odznaki Honorowe Miasta Poz 
nania.

W spotkaniu udział wzięli: 
I sekretarz Komitetu Woje­
wódzkiego PZPR — Jerzy Za­
sada, konsul generalny ZSRR 
w Poznaniu — Nikołaj Tały- 
zin i przedstawiciele Zarządu 
MTP.

I sekretarz KW PZPR przy­
pomniał historyczne więzy 
przyjaźni łączące Polskę Lu­
dową z Krajem Rad. Przedsta 
wił pomoc ZSRR dla naszego 
kraju w pierwszym powojen­
nym okresie oraz 30-Ietni 
rozwój współpracy gospodar­
czej, handlowej, naukowej i 
technicznej, dzięki której kraj 
nasz mógł osiągnąć tak wspa­
niałe wyniki na polu gospo­
darczym i w umacnianiu so- 

Dokończenie na str. 2

Oceny tegorocznego udziału 
w MTP dokonali wczoraj też 
wystawcy radzieccy — trady­
cyjnie największy już nasz par­
tner handlowy. Obroty central 
radzieckich w handlu z pol­
skimi osiągnęły wartość 200 
min rubli. Najważniejsze za­
warte kontrakty opiewają na

Wc wczorajszych meczach 
X Piłkarskich Mistrzostw 
Świata zanotowano następują-
ce wyniki:

GRUPA I
RFN — Australia 
NED — Chile 

TABELA

3:0
1:1

(2:0)
(0:0)

dostawę z Polski do 
statków, obrabiarek, 
górniczych, aparatów 
nicznych i elektroniki.

ZSRR: 
maszyn 
telefo-

Wczoraj z ekspozycją MTP 
zapoznała się delegacja NRD z 
ministrem handlu zagraniczne­
go Horstem Soelle. Targi zwie 
dziły też delegacje Maroka i 
Norwegii oraz Ministerstwa 
Komunikacji i Łączności i Za-

1.
2
3.
4.

RFN 
NRD 
Chile 
Australia

GRUPA II
Brazylia — Szkocja 
Jugosławia — Zair

1.
2.
3.
4.

TABELA 
Jugosławia 
Szkocja 
Brazylia 
Zair

2
2
2
2

4
3
1 
0

0:0
9:0

2
2
2

Omówienie spotkań 
nie 4.

3 
3
2 
0

na

4:0 
3:1
1:2 
0:5

(6:0)

9:0
2:0
0:0
0:11 
stro



Pomyślny rozwój PRL związany 
z umacnianiem współpracy państw RWPG 

Omówienie wystąpienia P. Jaroszewicza

Osiągnięcia i plany 
polskiej gospodarki morskiej 

Wypowiedź wicepremiera K. Olszewskiego

Miarą osiągnięć RWPG, 
sprawdzianem skutecz­
ności jej doskonalonego 

stale działania są ogromne 
przeobrażenia w ekonomice, 
nauce i technice oraz w życiu 
społeczeństw naszych krajów 
— powiedział Piotr Jarosze­
wicz. W ciągu krótkiego histo­
rycznie czasu gruntownie prze 
obraziły one swą strukturę 
gospodarczą i dzięki dynamicż 
nemu rozwojowi weszły do 
grona uprzemysłowionych kra 
jów świata.

Współpraca gospodarcza i 
naukowo-techniczna w ramach 
RWPG stanowi niezastąpiony 
czynnik przemian społeczno- 
ekonomicznych bratnich kra­
jów socjalizmu. Dzięki dyna­
micznemu rozwojowi krajów 
naszej wspólnoty, są one nie­
zależne od stosunków z pań­
stwami kapitalistycznymi. Chro 
ni to nasze państwa od spe­
kulacyjnych tendencji i kry­
zysowych zjawisk rynku kapi­
talistycznego. Jest to jedna z 
ważnych okoliczności, które 
rosnącym w siłę krajom so­
cjalistycznym przysparzają co 
raz więcej zwolenników włą-

Uchwała o 25 rocznicy RWPG

Gotowość współdziałania 
ze wszystkimi krajami

Państwa socjalistyczne — 
członkowie Rady Wza­
jemnej Pomocy Gospo­

darczej oświadczyły, że są go­
towe rozwijać współpracę ze 
wszystkimi krajami, niezależ­
nie od ich ustroju społecznego 
i politycznego. Umocnienie 
wspólnoty krajów członkow­
skich RWPG nie prowadzi do 
tworzenia zamkniętego ugrupo 
■wania gospodarczego — głosi 
uchwała o 25 rocznicy RWPG, 
przyjęta 18 bm. na XXVIII ju 
bileuszowej sesji Rady. Tak 
np. na podstawie specjalnej 
umowy kraje członkowie 
RWPG rozwijaią wielostronną 
współpracę z Finlandią w róż­
nych dziedzinach gospodarki, 
nauki i techniki. Nawiązują 
kontakty również z innymi 
kraiami.

Uchwała akcentuje wielkie 
sukcesv w działalności RWPG 
i podkreśla. że braterska 
wsoółpraca krajów członkow­
skich wniosła znaczny wkład 
do realizacji polityki partii ko 
munistycznych i robotniczych, 
której celom jest zbliżenie i 
ścisłe współdziałanie w budo­
wie socjalizmu i komunizmu. 
Doświadczenie wvkazało — 
głosi uchwała — że szeroka 
w^nółnmrn krajów członkow­
skich PWPG staje się' coraz 
waż.nie-s^m czynnikiem roz­
kwitu ich Gospodarki, wzro­
stu dobrobytu narodów i wy­
równywania poziomów rozwoju 
gospodarczego.

Uchwała sesji stwierdza, iż 
realizacja kompleksowego pro 
rantu socjalistycznej integra­
cji gospodarczej stanowi głów 
na drogę doskonalenia między 
narodowego socjalistycznego 
podziału pracy, potężny śro­
dek intensyfikacji produkcji 
snołecznej w każdym z kra­
jów członkowskich RWPG i 
szybkiego przyswajania zdoby 
czy rewolucji naukowo-techni 
cznej.

Kraje członkowskie RWPG, 
kierując się zasadami proleta­
riackiego internacjonalizmu, 
opowiadają się za dalszym roz 
wojem więzi gospodarczych ze 
wszystkimi państwami sociali 
stycznymi, które nie wchodzą 
obecnie w skład Rady Wza­
jemnej Pomocy Gospodarczej.

Zachmurzenie umiarkowane, 
okresami duże i miejscami opady 
przelotne i lokalne burze. Tempe-
ratura maksymalna od 20 do 24 
stopni. Wiatry słabe i umiarkowa­
ne ż kierunków północnych.
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czania się do współpracy na 
różnych płaszczyznach RWPG.

Stwierdzając dalej, iż Pol­
ska ma wszelkie, podstawy do 
wysokiej oceny roli i działań 
RWPG j przypominając nasz 
wysiłek na drodze uprzemysło­
wienia kraju, premier Jarosze 
wicz podkreślił, że społeczeń­
stwo polskie zachowuje we 
wdzięcznej pamięci braterską 
pomoc ZSRR niesioną w naj­
trudniejszym okresie odbudo­
wy gospodarczej oraz pomoc 
Kraju Rad i innych państw na 
szej wspólnoty w rozbudowie 
wielu gałęzi nowoczesnego 
przemysłu polśkiego.

Syntetycznym miernikiem na 
szego rozwoju — powiedział 
premier — jest blisko 5-krotny 
wzrost dochodu narodowego w 
porównaniu z 1950 r. Kraj nasz 
pod względem rozmiarów pro­
dukcji przemysłowej zajmuje 
dziś szóste miejsce w Europie 
i dziesiąte w świecie.

Odpowiednio do osiąganego 
postępu zwiększa się nasz 
udział w międzynarodowym, 
socjalistycznym oodziale pra­
cy krajów RWPG.

Spełniając swój internacjonali 
styczny obowiązek udzieliły 
one skutecznego poparcia wal 
ce narodu wietnamskiego prze 
ciwko imperialistycznej agre­
sji, a obecnie pomagają DRW 
w odbudowie i rozwoju gos­
podarki narodowej.

Uchwała stwierdza, że od­
prężenie stwarza realny grunt 
dla zrealizowania w praktyce 
szeroko zakrojonej i długo­
okresowej współpracy z rozwi 
miętymi państwami kapitali­
stycznymi. Stwierdza także, iż 
kraje RWPG również w przy­
szłości będą zacieśniać współ­
pracę z państwami rozwijają­
cymi się.

Uczestnicy jubileuszowej se 
sji RWPG potwierdzili, że są 
zdecydowani umacniać nadal 
jedność i zwartość krajów so­
cjalistycznych. (PAP)

Sesja w Sofii
Dokończenie ze str. 1 

politycznych. gospodarczych, 
związkowych oraz świata nau 
ki. '

Otwarcia sesji dokonał prze 
wodniczący delegacji gospoda­
rzy. premier LRB — Stańko 
Todorow. Podkreślił on. że 
dwudziestopieciolecie RWPG 
jest dobitnym świadectwem na 
szej niezłomnej jedności, ży­
wotnej siły idei marksizmu- 
leninizmu i zasad proletariac­
kiego internacjonalizmu. Pod 
kierownictwem swoich komu­
nistycznych i robotniczych par 
tid kraje socjalistyczne zespo 
lone w RWPG n<r>gnełv w cią 
gu minionych 25 lat ogromne 
sukcesy w budowie socjalizmu 
i komunizmu. ‘

Z przemówieniem powital­
nym, w imieniiu KC BPK, 
Rady Państwa i rządu LRB, 
wystąpił I sekretarz KC BPK, 
przewodniczący Rady Pań­
stwa LRB — Todor Żiwkow, 
który wyraził ogromną radość 
całego bułgarskiego narodu z 
tego, że bułgarskiej stolicy 
przypadł honor gospodarza 
XXVIII Sesji RWPG, zbiega­
jącej się z wielkim wydarze­
niem. jakim jest jubileuszowe 
25-lecie tej pierwszej w świe- 
cie socjalistycznej organizacji 
gospodarczej.

Ważnym akcentem uroczys­
tego posiedzenia Rady były 
przemówienia przewodniczą­
cych poszczególnych delegacji.

W imieniu delegacji poi-
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Z drogi, którą wspólnie prze 
byliśmy — mówił dalej pre­
mier — wyciągamy jedynie 
słuszny i niepodważalny wnio­
sek, że jak dotychczas, rów­
nież i w przyszłości, pomyślny 
rozwój Polski Ludowej trwa­
le i nieodwracalnie związany 
jest z umacnianiem się inter- 
nacjonalistycznej współpracy 
krajów RWPG i doskonale­
niem jej mechanizmów.

Podstawę tych działań two­
rzy program socjalistycznej in­
tegracji gospodarczej uchwa­
lony na XXV Sesji Rady.

Szczególnego podkreślenia 
wyhaaga udział ZSRR w po­
stępach socjalistycznej inte­
gracji. Realizacja zasad leni­
nowskich przez KC KPZR i 
rząd radziecki, osobisty wkład 
sekretarza generalnego KC 
KPZR Leonida Breżniewa i 
premiera Aleksieja Kosygina 
w kształtowaniu twórczej prak 
tyki naszych stosunków i roz­
wój RWPG znajdują coraz to 
nowe, dobitne potwierdzenie.

Polska Zjednoczona Partia 
Robotnicza i rząd Polskiej Rze 
czypospolitej Ludowej poświę­
cają maksimum wysiłku spra­
wie umacniania RWPG i dal­
szego rozwoju współpracy po­
między jej krajami członkow­
skimi. Zadania wynikające z 
programu socjalistycznej inte­
gracji gospodarczej zajmują 
naczelne miejsce w programie 
społeczno-gospodarczego rozwo 
ju naszego kraju.

Pragniemy rozwijać coraz 
efektywniejsze formy współ­
działania, dostosowane do po­
stępującego rozwoju społecz­
no - gospodarczego krajów 
wspólnoty,, nowych potrzeb i 
nowych możliwości.

U podstaw rozwoju całego 
systemu współpracy gospodar­
czej j naukowo-technicznej kra 
jów RWPG leży jedność ideo­
logiczna naszych partii i sojusz 
polityczny naszych państw.
. W imieniu delegacji polskiej 
premier Jaroszewicz przekazał 
gospodarzom sesji serdeczne 
pozdrowienia od KC PZPR, 
rządu PRL i całego narodu poi 
skiego.

Premier podkreślił, że dele­
gacja polska bardzo wysoko 
ocenia to spotkanie i uważa, 
że będzie ono miało szeroki 
oddźwięk nie tylko w naszych 
krajach, ale i na całym świe­
cie. (PAP) 

skiej głos zabrał premier 
Piotr Jaroszewicz.

Uczestnikom sesji wręczono 
wydrukowany tekst referatu 
sekretarza RWPG Nikołaja 
Faddiejewa o 25-letnDm dorob 
ku RWPG,

W końcowej części pierwsze 
go dnia obrad sesji jej prze­
wodniczący premier LRB S. 
Todorow odczytał projekt u- 
chwały. sumującej dotychcza­
sowe osiągnięcia i rolę RWPG 
we współpracy i w rozwoju 
gospodarki krajów wspólnoty 
socjalistycznej oraz podkreśla 
jącej międzynarodowe znaczę 
nie Rady. Dokument został 
przyjęty burzliwymi oklaska­
mi. (PAP)

Odznaki Honorowe
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cjalistycznych stosunków spo­
łecznych.

Zwracając się do odznaczo­
nych Jerzy Zasada po­
wiedział: Jesteście przedsta­
wicielami bratniego narodu 
radzieckiego, któremu nasz 
naród zawdzięcza możliwość 
dynamicznego rozwoju gospo­
darczego, a nade wszystko 
możliwość twórczej, pokojo­
wej pracy. Wasz udział w Tar 
gach Poznańskich stwarza za 
każdym razem naszemu społe 
czeństwu okazję do zapozna­
nia się z waszymi osiągnięcia­
mi w dziedzinie przemysłu i

Zbliżające się obchody Dni 
Morza są szczególną oka­
zją do podsumowania na­

szych dotychczasowych osiąg­
nięć i dalszych planów rozwo­
ju gospodarki morskiej. Wy- 
wiadu na ten temat udzielił 
dziennikarzowi Polskiej Agen­
cji Prasowej wicepremier, mi­
nister handlu zagranicznego i 
gospodarki morskiej Kazimierz 
Olszewski.

Nasze dotychczasowe osiąg­
nięcia oraz dalsze ambitne za­
mierzenia w gospodarce mor­
skiej — powiedział — odpo­
wiadające tendencjom wystę­
pującym w świecie, służą prze 
dę wszystkim umacnianiu po­
zycji Polski Ludowej w mię­
dzynarodowej współpracy gos­
podarczej. Rozwój gospodarki 
morskiej sprzyja dalszemu 
zacieśnianiu przyjaznych sto-

Wizyta
E. Honeckera w ZSRR

W poniedziałek i wtorek prze 
bywał w Związku Radzieckim 
na zaproszenie KC KPZR, I se 
kretarz KC SED Erich Honec­
ker. W czasie pobytu w Mos­
kwie E. Honecker spotkał się 
z sekretarzem generalnym KC 
KPZR, Leonidem Breżniewem. 
Wczoraj I sekretarz KC SED 
opuścił Moskwę.

O wizycie tej opublikowano 
oficjalny komunikat. (PAP)

KRONIKĄ

Spotkanie z przodownikami 
nauki i pracy społecznej

W Młodzieżowym Domu Kultury 
„Harcówka” w Poznaniu odbyło 
się wczoraj, zorganizowane przez 
Federację Socjalistycznych Związ­
ków Młodzieży Polskiej spotkanie 
z przodownikami nauki i pracy 
społecznej ze szkół ponadpodstawo 
wych Wielkopolski. W spotkaniu 
uczestniczyli przedstawiciele KW 
PZPR, władz oświatowych oraz 
kierownictwa poznańskich organi­
zacji ZMS, ZSMW i ZHP.

Młodych przodowników nauki i 
pracy społecznej udekorowano od­
znakami „Za Zasługi dla Wielko­
polskiej Organizacji ZSMW” oraz 
odznakami „Wzorowego Ucznia i 
Aktywisty”, przyznanymi przez kie 
rowPictwa ZMS i ZHP. Wręczono 
także dyplomy grupom i druży­
nom wychowania socjalistycznego. 
W części artystycznej wystąpiły 
zespoły artystyczne MDK i Tech­
nikum Odzieżowego, (bran)

Wyróżniflaie dziennikarza 
„Gazety Poznańskiej”

Wyrazem uznania dla zaangażo­
wanej, aktywnej pracy dziennikar 
skiej stało się 17 bm. w Warsza­
wie wręczenie dorocznych nagród 
Stowarzyszenia Dziennikarzy Pol­
skich. Zasłużonych w pracy zawo 
dowej i działalności społeczno- 
politycznej dziennikarzy uhonoro­
wano też odznaczeniami państwo­
wymi.

Złoty Krzyż Zasługi przyznano 
m. in. Stanisławowi Garczarczy- 
kowi prezesowi Oddziału Poznań­
skiego SDP.

Redaktor Garczarczyk otrzy­
mał także II nagrodę Klubu Dzień 
nikarzy Sportowych.

Gratulujemy. (—)

nauki oraz przyczynia się do 
umacniania przyjaźni łączącej 
nasze bratnie narody.

Odznaki wręczyli: sekretarz 
KW PZPR, przewodniczący Ra 
dy Narodowej m. Poznania — 
Alfred Kowalski i prezydent 
m. Poznania — Stanisław Co- 
zaś.

W imieniu odznaczonych po 
dziękował dyrektor pawilonu 
radzieckiego — Jewgienij Szen 
szyn, podkreślając iż zaszczyt­
ne wyróżnienie, jakie spotka­
ło grupę radzieckich pracow­
ników, stanowi wyraz zacieś­
niania się przyjaźni i współ­
pracy między naszymi państwa 
mi. (wig)

sunków i procesów 
nych w tej dziedzinie z kraja­
mi RWPG, a także stwarza 
platformę wzajemnie korzyst­
nej współpracy ze wszystkimi 
innymi zainteresowanymi kra­
jami.

Gospodarka morska tworzy 
cbecnie nieodłączny składnik 
całej struktury gospodarczej 
kraju. Założone w bieżącym 
5-leciu szczególnie wysokie 
tempo rozwoju Polski na mo­
rzu jest wymownym dowodem, 
że rozwój tej gałęzi gospodar­
ki traktujemy jako konieczny 
warunek pomyślnego rozwoju 
całego kraju.

Mówiąc o powiązaniach za­
granicznych naszych portów i 
floty, wicepremier przypom­
niał, że Gdańsk, Gdynia i Szcze 
cin posiadają ponad 50 regu­
larnych linii żeglugowych, łą­
czących je ze wszystkimi kon­
tynentami. Na morzach świa­
ta pływa pod polską banderą 
blisko 300 statków transporto­
wych o łącznej nośności po­
nad 2,5 miliona ton. W 1973 r. 
przewiozły one ogółem 23 mi 
liony ton ładunków.

W żegludze liniowej nasze stat­
ki regularnie odwiedzają niemal 
wszystkie ważniejsze porty w Eu­
ropie, Ameryce Północnej i Po­
łudniowej, Afryce, Azji i Australii, 
Unowocześniając flotę zgodnie z 
tendencjami panującymi w żeglu­
dze światowej wprowadziliśmy na 
linię dalekowschodnią statki eks­
presowe, zaś na linię północno­
atlantycką specjalne statki przy­
stosowane do przewozu kontene­
rów. Na Bałtyku szybko odrabia­
my zaległości w żegludze promo­
wej, rozwijając połączenia ze 
Szwecją, Finlandią i RFN.

Osiągnęliśmy także znaczny po­
stęp w żegludze trampowej. 
Rejsy trampowe polskich statków 
obejmują dziś całą kulę ziemską.

Mówiąc o międzynarodowych 
powiązaniach naszej żeglugi, 
trzeba wspomnieć o istniej ą-

Na AR blisko frzech na jedno miejsce

Już niedługo 
batalia o indeksy

Egzaminy maturalne już za nami, uczelnie zakończyły za­
pisy i obecnie przygotowują listy kandydatów na poszcze­
gólne kierunki studiów w roku akademickim 1974/75.

Uniwersytet im. Adama Mic­
kiewicza w Poznaniu przyjmie 
w tym roku 1855 studentów. 
Listy kandydatów jeszcze są 
niepełne, ale już teraz widać 
wyraźnie pewne dysproporcje 
między poszczególnymi kierun­
kami. Do wczoraj na przykład 
na psychologię zarejestrowa­
no 120 kandydatów na 60 
miejsc, na socjologię 76 na 30 
miejsc, historię sztuki 49 na 15 
miejsc, etnografię 29 na 15 
miejsc. Jednocześnie wyraźny 
jest już deficyt na takich kie­
runkach jak matematyka (82 
kandydatów na 180 miejsc), fi­
zyka (na 150 miejsc 50 zgło­
szeń), chemia. Nowe kierunki 
studiów: filologia norweska i 
szwedzka oraz muzykologia 
cieszą się umiarkowanym za­
interesowaniem.

Oczywiście dane te są niepeł­
ne, nie wolno też zapominać, 

że na wszystkie te kierunki doj­
dą jeszcze kandydaci, którzy 
dzięki wynikom nauczania w 
szkole średniej przyjęci zosta­
ną bez egzaminów wstępnych.

Na Akademii Rolniczej na 
jedno miejsce przypada 2,7 
kandydatów. Uczelnia dyspo­
nuje limitem 850 miejsc, zgło­
siło się zaś na studia około 
2300 osób. Najwięcej chętnych 
jest na ogrodnictwo. Na jedno 
miejsce przypada tam 4,2 kan­
dydatów. Drugie miejsce co do 
liczby zgłoszeń zajmuje mecha 
nizacja rolnictwa — 3,14 kan­
dydata. Na pozostałe kierunki 
przypada powyżej dwóch. Naj­
mniej „obciążona” jest melo- 
racja. O jedno miejsce na tym 
kierunku ubiega się 1,6 kan­
dydatów. Według wstępnych

integraeyj-cych od szeregu lat wspólnych
serwisach żeglugowych utrzy­
mywanych przez naszych 
armatorów z armatorami NRD 
i ZSRR. Są to, znane już do­
brze na światowym rynku 
żeglugowym, serwisy UNI- 
AFRICA do portów Afryki za 
chodniej, BALTAFRICA do 
portów Afryki wschodniej oraz 
BxALTAMERICA d© portów 
wschodniego wybrzeża Amery­
ki Południowej.

W następnej pięciolatce — do 
1980 roku — nasza flota powinna 
wzrosnąć do około 7 min DWT. Do 
eksploatacji wejdą przede wszy­
stkim duże statki: zbiornikowce 
145 ©M DWT, masowce 50 000 — 
100 000 DWT. Do przewozu ładun­
ków drobnicowych i specjalistycz­
nych wprowadzimy nowoczesne 
szybkie kontenerowce, barkowce i 
chłodniowce.

Jeśli chodzi o inwestycje por­
towe wybudujemy port naftowy 
dla eksportu i importu paliw, bazy 
specjalistyczne do przeładunku 
rudy, drugą bazę surowców nawo­
zowych w Świnoujściu, oraz ter­
minal kontenerowy w Gdyni.

W rybołówstwie morskim 
pragniemy osiągnąć w 1980 r. 
połowy rzędu 1 min ton. No­
we łowiska, nowa technika po­
łowów i nieznane dotąd su­
rowce rybne będą wymagały 
odpowiedniego przystosowania 
zaplecza lądowego rybołów­
stwa i wprowadzenia no­
wych technologii i przetwór­
stwa rybnego.

W planie perspektywicznym 
dy 1990 roku przewiduje się 
kompleksowe wykorzystanie 
istniejących w makroregionie 
nadmorskim warunków sprzy­
jających lokalizacji przemy­
słów, których rozwój opiera 
się na zasobach wodnych oraz 
o surowce importowane drogą 
morską.

Rozmawiał:
BOŻYDAR SOSIEtf

obliczeń ponad 20 osób przy­
jętych zostanie na uczelnię bez 
egzaminów wstępnych, (bw)

Po podróży bliskowschodniej

Nixon udał się na Azory
W Ammanie opublikowano 

wspólny komunikat o rozmo­
wach amerykańsko-jordań- 
skich. Podkreśla się w nim, 
że prezydent Richard Nixon i 
król Husajn są od dawna 
zgodni w poglądach na usta­
nowienie pokoju na Bliskim 
Wschodzie.

Prezydent Nixon po zakoń­
czeniu tygodniowej podróży 
po krajach Bliskiego Wschodu 
opuścił wczoraj Ammąn i 
udał się na Azory. (PAP)

Sesja Rady
NATO w Ottawie

Wczoraj po południu rozpo­
częła się sesja Rady Ministe­
rialnej NATO na szczeblu mi­
nistrów spraw zagranicznych. 
Głównym punktem porządku 
dziennego jest kwestia uzgod­
nienia tekstu „Deklaracji 
zasad”, dotyczących stosunków 
transatlantyckich. Ponadto 
przedstawiciele 15 państw 
członkowskich Paktu Atlanty­
ckiego mają się ustosunkować 
do aktualnego stanu dialogu 
między Wschodem a Zacho­
dem.

Sesję otworzył premier Ka­
nady, Pierre Trudeau. (PAP)
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EWO
Najlepszy debiut

^nieliczni poznańsćy miłośnicy 
BI Polihymnii stali sję świadka­

mi rzadkiego wydarzenia, 
jakie miało miejsce w Auli UĄM 
podczas poniedziałkowego kon­
certu. Oto na naszej estradzie 
zadebiutował kwartet fortepiano­
wy w składzie: Konstanty Andrzej 
Kulka - skrzypce, Stefan Kama- 
sa - altówka, Roman Jabłoński 
- wiolonczela i Jerzy Marchwiński 
- fortepian.

Pierwsza część tego wieczoru 
prezentowała duety kameralne. 
Tak więc usłyszeliśmy Sonatę Es- 
dur op. 5 nr 3 na altówkę i for­
tepian J. N. Hummla oraz Sonatę 
F-dur op. 99 na wiolonczelę i for­
tepian J. Brahmsa. Niektórych 
zawiodła strona brzmieniowa 
mało dziś eksponowanego, a prze 
cięż pięknego instrumentu, jakim 
jest altówka. Wyraźnie zauważal­
ne stały się fragmenty o zbyt 
jasnej barwie, a znów gdzie in­
dziej — zupełnie ginqce na estra­
dzie i nie docierające do pierw­
szych krzeseł słuchaczy. Wykona­
nie Sonaty Hummla zapowiedzia­
ło jednak znakomitego akompa- 
niatora, który w utworze w sumie 
mało ciekawym potrafił dostrzec 
wszelkie niuanse stylistyczne po­
krewne klasycyzmowi, pozwalają- 
ce muzykę Hummla może nawet 
polubić.

Popis trudnej sztuki akompa- 
niatorskiej towarzyszył również 
Sonacie Brahmsa. Młodego soli­
stę Romana Jabłońskiego usły­
szeliśmy w obecnym sezonie już

po raz drugi, wykonującego ten 
właśnie utwór. Za każdym jednak 
razem fascynuje w jego grze 
ogromna muzykalność, tempera­
ment i bardzo dobra technika 
wiolonczelowa. Brahms w wyko­
naniu Jabłońskiego staje sie eks­
presyjny, świadczący o indywidual 
nosci wykonawcy.

Z muzyką Brahmsa spotkaliś­
my się jeszcze podczas wykona­
nia Kwartetu A-dur op. 26. Mu­
szę przyznać, że przed koncer­
tem nurtowały mnie pewne wątpli 
wosci. Bo trudno sobie wyobro- 
zic_ kwartet złożony z tak po­
ważnych osobowości polskiej eks­
portowej czołówki muzycznej. Łą­
czy się to oczywiście z kwestią 
prób I problemem stopliwości 
poszczególnych koncepcji odtwór 
czych. I może zastrzeżenia te oka­
zały się w pewnym stopniu słusz­
ne. Na przykład Konstanty Kulka 
potraktował utwór, według mego 
odczucia, momentami zbyt soli­
stycznie, przykrywając jasnym 
brzmieniem swego instrumentu 
ginącą altówkę. Życzylibyśmy 
sobie jednak o wiele więcej rów­
nie znakomitych wykonań muzy­
ki kameralnej. Szczególnie inte­
resujące były dwie ostatnie, bar­
dzo emocjonalne części, po dru­
giej nieco przydługiej.

Pewien wytrawny meloman, za­
pytany co tego wieczoru najmniej 
go zachwyciło, odpowiedział krót­
ko:

— Puste krzesła.
ZASTĘPCA

Nie wolno lekceważyć 
żadnego przeciwnika

X Piłkarskie Mistrzostwa Świata przebiegają bez Zdecydowanego 
faworyta. Drużyny grają na ogół zbyt defensywnie i za mało agre­
sywnie — takie są komentarze po zakończeniu spotkań inauguracyj­
nych.

Praca O Nauka

Polski zespół w prasie RFN znaj 
duje się nadal na tytułowych stro 
nach. Niektórzy obserwatorzy u- 
ważają Polaków, obok Holendrów, 
za kandydatów do czołowych po­
zycji. Wiele gazet twierdzi, że Po­
lacy są prawdziwym „czarnym 
koniem” tegorocznych Mistrzostw 
Świata. Sprawozdawca gazety „Bre 
mer Nachrichten” — miasta, w 
którym odbywają się akurat Dni 
Polskie — stwierdza, że mistrzo­
wie olimpijscy swym występem 
na Mistrzostwach Świata zrobili 
prawdziwą furorę.

Jedynym wyjątkiem jest spra­
wozdawca gazety osławionego kon 
cernu Springera — „Die Welt” Pe­
ter Freitag, który dość sceptycznie 
ocenił występ naszych piłkarzy, 
stwierdzając, że wygrali przez za­
skoczenie.

,,Ńa Mistrzostwach Świata nie 
wolno lekceważyć żadnego przeciw 
nika” — oświadczył wobec prasy 
szef naszego „banku informacji”, 
asystent trenera Górskiego, Jacek 
Gmoch. Pojedynek z Haiti jest rów 
nie ważny, jak spotkanie z Argen 
tyną.

Warto zwrócić uwagę na wystą 
pienie byłego prezydenta FIFA, 
Anglika Stanley'a Rousa. Powie­
dział on ’ po meczu z Argentyną 
m. in.:

— Polska posiada świetny, wy­
równany zespół, reprezentujący 
rzeczywiście klasę światową. Im­
ponują mi Polacy przede wszyst­
kim opanowaniem elementów no­
woczesnej gry. Długie przerzuty, 
częste strzały, stałe zmiany i opa 
nowana znakomicie umiejętność 
organizowania groźnych kontrata­
ków — oto cechy drużyny mistrza

2 panienki do pielęgnacji 
kwiatów w szklarni przyj 
mę na stałe. Najchętniej 
z prowincji, możliwość za 
mieszkania w Poznaniu. 
Poznań - Krzesinki, Prze­
myska 31, tel.' 702-35.

32993g

olimpijskiego. Polacy celowo wy­
ciągają przeciwnika z jego pola, 
prowokują go do ataku i wówczas 
sami uderzają, a potrafią robić to 
znakomicie. Uważajcie wszyscy na 
Polaków — kończy były prezydent 
FIFA — zwycięzca Anglii to Zespół, 
który zajdzie tutaj bardzo daleko.

ZBIGNIEW KOSSEK

Ostatnia szansa
Argentyny?

Niezwykłe zdenerwowanie panu 
je w obozie Argentyńczyków. 
Wszyscy zdają sobie sprawę, że 
dla piłkarzy południowoamerykań 
skich mecz z Włochami jest ostat­
nią szansą wywalczenia av/ansu 
do rundy półfinałowej.

Trener Władysław Cap zamierza 
wystawić przeciwko Włochom na­
stępujące zestawienie: Carnevalli 
— Wolf, Perfumo, Heredia, Carra- 
scosa — Balbuena, Telch, Babing- 
ton — Housemann, Yazalde, Kem- 
peś.

Sprzedam Pannonię de 
Luxe, cena 6 tys. zł. Kwaś 
niewski. Szpitalna 11 m.

________________ 32691g

Sprzedam Mz-Ts 250 po 
przebiegu 3.500 km, cena 
do uzgodnienia. Zbigniew 
Jankowski. 64-100 Leszno, 
Narutowicza 49 m. 4. 665p

Sprzedam szafę trzy- 
drzwiową, biblioteczkę 
(połysk), łóżeczko. Ulica 
Świt 6 m. 4, po godz. 17.

32494g

Szafę chłodniczą 500 1 — 
sprzedam. Oglądać: war­
sztat — Poznań. Dzierżyń­
skiego 70. 32385g

Sprzedam części do Juna- 
ka. Krótka 4.680p

Maszynę do klejenia - gu­
mowania papieru i matry 
cę do wyrobu papilotów 
do ciast sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 31207g.

Samotna kobieta poszu­
kuje pracy w gospodar­
stwie rolnym. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
684p.

Pracownika na gospodar­
stwo rolne przyjmę. J. 
Majchrzycki. 63-012 Domi­
nowo, pow. Środa. 31927g

© Sprzedaż

RFN pierwszym półfinalistą 
X Piłkarskich Mistrzostw Świata

RFN — AUSTRALIA 3:0 (2:0)
W obecności 55 tys. widzów pił­

karze RFN pokonali Australie 3:0 
(2:0). Bramki zdobyli: w 12 minu­
cie Overath. w 35 min. Cullmann 
i w 53 min. Mueller. Od początku 
spotkania piłkarze RFN przewa­
żali. Ich zwycięstwo było w pełni 
zasłużone. Dzięki temu sukcesowi 
piłkarze RFN. jako pierwszy zes­
pół awansowali do półfinału.

szybki lewoskrzydłowy Vogel do­
znał poważnej kontuzji i zastąpił 
go Ducke. W 69 min. Ahumada u- 
zyskał wyrównującą bramkę.

Wózki dziecięce najnow­
sze modele — poleca Cz. 
Szczepańska. Czerwonej 
Armii 61 w podwórzu.

31023g

x dalekopisem x
W pierwszym półfinałowym me 

czu Pucharu Hiszpanii, piłkarze 
Realu Madryt pokonali Las Pal- 
mas 5:0 (1:0).

Amerykański bokser Bob Foster 
obronił tytuł zawodowego mistrza 
świata w wadze półciężkiej. W 15- 
rundowym pojedynku Foster zre­
misował w Albuquerque (Nowy 
Meksyk) z Argentyńczykiem Jor- 
ge Ahumada.

W Nowym Jorku odbyła się 
walka byłego mistrza świata wa­
gi ciężkiej Joe Fraziera z Jerrym 
Quarrym. Pojedynek zakontrakto­
wany na 12 rund, zakończył się 
zwycięstwem Fraziera^

„Totek" płaci
W zakładach piłkarskich z dnia 

15/16 bm. stwierdzono: 14 rozw. z 
12 traf. — wygr. po około 7.500 zł, 
171 rozw. z 11 traf. — wygr. po 
642 zł i 1.473 rozw. z 10 traf. — 
wygr. pp 74 zł.

W zakładach Toto-Lotka z dnia 
16 bm. stwierdzono: 1 rozv£ z 6 
traf. — wygr. 1.000.000 zł, 4 rozw; 
z 5 traf. prem. — wygr. no 505.985 
zł, 146 rozw. z 5 traf, zwykł. — 
wygr. po około 19.500 zł. 9.R08 rozw. 
z 4 traf. — wygr. po 375 zł i 209.779 
ro-zw. z 3 traf. — wygr. no 18 zł.
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NRD — CHILE 1:1
30 tys. widzów na stadionie Olim 

pijskim w Berlinie Zachodnim o- 
glądało mecz NRD i Chile. Zakoń 
czył się on remisem 1:1 (0:0). Bram 
ki zdobyli — Hoffman (dla NRD) 
w 55 min. i Ahumada (dla Chile) 
w 69 min. Było to bardzo ważne 
spotkanie dla ostatecznego ukła­
du tabeli grupy I. Ewentualna prze 
grana Chilijczyków z NRD elimi­
nowała ten zespół z mistrzostw.

Wysokie tempo gry narzucone 
przez zespół południowoamerykań 
ski podopieczni trenera Georga 
Buschnera wytrzymali do końca 
spotkania. Na każdy atak odpo­
wiadali kontratakiem, dochodziło 
do dramatycznych spięć na całym 
boisku. Przed przerwą drużyna 
NRD miała więcej dogodnych sy­
tuacji podbramkowych. Podobał 
się zwłaszcza duet Hoffmann — 
Streich. Prowadzenie dla NRD zdo 
był w 55 min. beniaminek mis­
trzostw 19-letni piłkarz FC Mag­
deburg — Hoffmann. Dobra po­
stawa bramkarza Vallejosa oraz 
potężnego obrońcy Figueroi — 
zwycięzcy wielu pojedynków o 
górne piłki uchroniła Chile przed 
stratą dalszych bramek.

Drużyna NRD miała pecha —

Gminna Spółdzielnia 
„Samopomoc 

Chłopska” 
w Sompolnie, 

pow. Koło 
ZAKUPI 
MASZYNĘ

ELEKTRYCZNĄ 
do liczenia (sumator) 
od przedsiębiorstw u- 

społecznionych 
lub prywatnie — 

z importu.
______________ 1220-K1

Wojewódzki 
Związek Hodowców 

Drobnego Inwentarza
Poznań, 

ul. Mickiewicza 33
UNIEWAŻNIA 

skradziony
DOWÓD 

REJESTRACYJNY 
na samochód marki 

Żuk. nr rej. PS 68-37 
oraz 

PIECZĄTKĘ 
NAGŁÓWKOWĄ: 

Wojewódzki Związek 
Hodowców Drobnego 
inwentarza Poznań, 

ul. Mickiewicza 33 
Dział Zaopatrzenia 

Telefon 435-08
3 497-K1

Targi godne 
trzydziestolecia

Dokończenie ze str. 3
kład ze strony wystawców 
austriackich, którzy proponują 
rozważyć możliwość zbudowa­
nia własnego pawilonu o po­
wierzchni 10.000 — 12.000
metrów kwadratowych, a 
więc większego niż któ­
rakolwiek z obecnych hal 
targowych. Zbudowany przez 
Szwajcarów pawilon jest 
tylko dlatego tak mały, że nie 
ma więcej miejsca dla budo­
wy. Z kolei nasz przemysł 
ciężki, maszynowy chciałby 
budować własne obiekty, od­
powiadające ich potencjałowi 
i potrzebom wystawienniczym. 
Tak więc w przypadku tych 
ważkich decyzji podejmiemy 
duży wysiłek i — przysłowio­
wo już szybkie — poznańskie 
tempo budowy, by szybko do 
czekał się Poznań targów nowo 
czesnych, odpowiadających ro 
li Polski i jej handlu zagra­
nicznego w świecie. Tym sa­
mym uzyskamy lepsze warun 
ki wystawiennictwa i kontrak 
tacji.

— Zatem targi będą musia- 
ły wyjść poza miasto, aby roz 
winąć się należycie. A to oz­
nacza zupełnie nowy kształt 
architektoniczny i MTP i sa­
mego Poznania, choćby w re­
jonie obecnej targowej zabu­
li o wj’.

— Tak jest.
— Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiał: ZBILUT SĘK

Pracownicy poszukiwani
Komunalne Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryj­
nych w Poznaniu, ul. Chudoby 24, tel. 593-48 
zatrudni spoza Poznania i powiatu poznańskie­
go

kierownika ośrodka wczasowego 
w Łężeczkach pow. Międzychód.

Wynagrodzenie w/g obowiązujących przepi­
sów. Praca w sezonie letnim. 3124-K1

Zarząd GS Pyzdry pcw. Września zatrudni na­
tychmiast

szefa kuchni
do nowej restauracji w Pyzdrach.

Od kandydata wymaga się długoletniej prak­
tyki i ukończenia zasadniczej szkoły zawodo­
wej.

Warunki pracy i płacy do omówienia w biu­
rze Zarządu Spółdzielni. 1249-K2
Poznański Kombinat Budowy Domów Poz­
nań — Suchy Las zatrudni zaraz pracowników 
do obsługi kotłowni: 
— kierownika 
— mistrzów 
— konserwatorów urządzeń cieplnych 
— instalatorów c.o. i wod.-kan.
— palaczy kotłów parowych i wodnych 
— pomocników palaczy
— chemików do obsługi zmiękczalni wody 
— laborantów
— kierownika laboratorium cieplnego
— konserwatorów aparatury kontrolno-po­

miarowej
— operatorów do obsługi hydroforów 
— mechanika elektryka samochodowego 
— ładowaczy
— maszynistów do obsługi lokomotywy spa­

linowej powyżej 300 KM
— ustawiaczy i manewrowych do obsługi 

bocznic kolejowych
— ślusarzy mechaników do konserwacji ma­

szyn i urządzeń
— mechaników z uprawnieniami do dozoru 

urządzeń sprężarkowni
— elektromechaników do pracy w warsztacie 

z praktyką przewijania silników elektrycz­
nych.

Pracownikom zamiejscowym zapewniamy 
bezpłatne zakwaterowanie w hotelach robotni­
czych na terenie m. Poznania oraz stołówkę.

Warunki pracy i płac do omówienia w dziale 
zatrudnienia i szkolenia Poznańskiego Kombi­
natu Budowy Domów Poznań — Suchy Las, 
ul. Łęgowskiego, tel. 420-51, w. 16, 17 oraz Po­
znań, ul. Ogrodowa 12 pokój 504, tel. 573-11, 
wewn. 94. 3406-K1

Woj. Przeds. Handl.-Usług „Arged” w Pozna­
niu, ul. 27 Grudnia 17/19 przyjmie zaraz do 
pracy kandydatów na niżej podane stanowiska: 

— kasjerki — sprzedawców
— robotników magazynowych 
— kierownika

ośrodka wczasowego w Skorzęcinie 
— robotnika

ośrodka wczasowego w Skorzęcinie 
— sprzątaczkę

ośrodka wczasowego w Skorzęcinie
Warunki pracy i płacy wg układu zbiorowe­

go pracowników handlu wewnętrznego.
3134-K1

Przed meczem 
z Haiti

We wtorek w przededniu meczu 
z Haiti, w Murrhardt panowała 
znowu słoneczna pogoda. Po wie­
czornej burzy ochłodziło sie nieco, 
a słońce nie grzało już tak moc­
no. Polscy piłkarze wstali przed 
8.00, a po śniadaniu zajęli miejsca 
w sali konferencyjnej „Sonne 
Post’’ by wraz z trenerami omó­
wić założenia taktyczne i sposób 
gry w meczu z Haiti.

Trener Kazimierz Górski podał 
skład Polaków na środowy. mecz 
w Monachium. Zgodnie z zasadą, 
że w zwycięskiej drużynie nie do 
konuje się zmian, K. Górski wy­
typował na mecz ż Haiti te sa­
ma jedenastkę (łącznie z piątką 
rezerwowych), która rozpoczęła 
spotkanie przeciwko Argentynie.

Zapytany o taktykę w meczu z 
Haiti trener Górski odpowiedział: 
„Będziemy grać ofensywnie. Chce 
my wygrać ten mecz wysoko. Kto 
wie. czy w ostatecznym rozrachun 
ku nie beda w grupie IV liczyły 
sie bramki. Nie można bowiem wy 
kluczyć zwycięstwa Argentyny 
nad Włochami, a wówczas, w ra 
zie ewentualnej norażki Polaków 
z piłkarzami Italii, trzy drużyny 
miałyby jednakową ilość punk­
tów”.

Przed południem piłkarze udali 
się na stadion, by przeprowadzić 
pierwszy w tym dniu trening. O 
13.30 autokar z piłkarzami wyru­
szył w drogę do Monachium.

PAP

ABSOLWENCI SZKÓŁ PODSTAWOWYCH I
Spółdzielnia Pracy Robót Elektrycznych 

i Budowlanych „Stare Miasto” 
w Poznaniu, ul. Ratajczaka 20

PROWADZI NABÓR UCZNIÓW
w niżej podanych zawodach:

• ELEKTROMONTER 
nauka trwa 3 lata 

wynagrodzenie
w I roku 260,— zł
w II roku 380,— zł
w III roku 4,40 za godzinę

• MALARZ 
nauka trwa 2 lata

wynagrodzenie
w I roku 260,— zł miesięcznie
w II roku 380,— zł „

• MURARZ 
nauka trwa 2 lata 

wynagrodzenie
w I roku 420,— zł. miesięcznie 
w II roku 500,— zł. „

• PARKIECIARZ 
nauka trwa 2 lata 

wynagrodzenie
w I roku 420,— zł. miesięcznie
w II roku 500,— zł. „

Zgłoszenia przyjmuje się w biurze Spół­
dzielni przy ul. Ratajczaka 20 w godzi­
nach od 7 do 15, tel. 595-58. 3018-K1

Dyrekcja Medycznego Studium Zawodowego 
Wydział Pielęgniarstwa w Poznaniu, 
ul. Mostowa nr 6, telefon 599-20 i 596-25 

zawiadamia, że 
przyjmuje do dnia 20 czerwca 1974 r.

ZGŁOSZENIA KANDYDATEK
na rok szkolny rozpoczynający się 1 września 1974 r.

Nauka w Studium jest bezpłatna i trwa 2 lata. 
Możliwość uzyskania stypendium żywieniowego, 
a dla zamiejscowych mieszk. w Domu Słuchacza.

Warunki przyjęcia: matura lub ukończenie szkoły średniej, 
dobry stan zdrowia, wiek 17 — 35 lat. Do podania 

należy dołączyć świadectwo dojrzałości lub 
świadectwo ukończenia szkoły średniej.

2304-K1

BRAZYLIA — SZKOCJA 0:0
W meczu grupy II Mistrzostw 

Świata Brazylia zremisowała ze 
Szkocją 0:0.

Drużyna mistrza świata w dwóch 
spotkaniach finałowych nie zdo­
była jeszcze bramki. Początek me 
czu zapowiadał, że Brazylijczycy 
zrehabilitują się za niezbyt udany 
występ przeciwko Jugosławii. 
Mecz rozpoczęli w dużym tempie 
i kilkakrotnie zmusili bramkarza 
szkockiego oraz obronę do maksy 
malnego wysiłku. W 12 min. Lei- 
vinha trafił w poprzeczkę. Po pół 
godzinie gry impet Brazylijczyków 
wyczerpał się. Do głosu coraz czę 
ściej dochodzą Szkoci. Bardzo do­
brą partię rozegrał we wtorek 
Bremner. On to przejął ciężar gry 
i umiejętnie rozdzielał piłki mię­
dzy kolegów w ataku. Szkoci mie 
li też, w drugiej części kilka do­
godnych okazji (Lorimer, Brem­
ner), jednakże brak precyzji w 
strzałach nie pozwolił na uzyska­
nie bramki.
JUGOSŁAWIA — ZAIR 9:0 (6:0)

W obecności 30 tys. widzów, w 
przeważającej większości Jugosło­
wian, piłkarze Jugosławii rozgro­
mili Zair 9:0 (6:0). Bramki dla zwy 
cięzców zdobyli: Bajevic — 3 (7. 
28 i 69 min.), Dżajic — w 13 min., 
Suriak w 17 min.. Kataliński w 
21 min., Bogicevic w 34 min., Ob- 
lak w 59 min, i Petkovic w 62 
min.

K ZESPÓŁ SZKÓŁ ZAWODOWYCH
POZNAŃSKIEJ FABRYKI ŁOŻYSK TOCZNYCH

W w P O Z N A NI U. ul. Krańcowa 9

S PRZYJMUJE NA NOWY ROK SZKOLNY
0 KANDYDATÓW

DO ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ
ig W ospecjalności:
g | TOKARZ — chłopców i dziewczęta
o MECHANIK maszyn i urządzeń przemysłowych —
2 ni chłopców
5 m ♦ SZLIFIERZ METALI — chłopców i dziewczęta

m ♦ ELEKTROMECHANIK — chłopców i dziewczęta
2 m Uczniowie ZSZ korzystają ze świadczeń, zagwarantowa- 
B r nych Układem Zbiorowym. Otrzymują miesięczne wyna- 
| jj) grodzenie do 750,— zł;
| p do LICEUM ZAWODOWEGO
| jP ospecjalności:
j Ul ♦ MECHANIK OBRÓBKI SKRAWANIEM.

Do Liceum przyjmowani są chłopcy i dziewczęta, wyróż- 
Jjn niający się w nauce.
5 m Uczniowie niezamożni otrzymują stypendium. Po 4-letniej 
fer nauce absolwenci otrzymują świadectwo ukończenia szkoły 
OJ średniej
4 M Kandydaci winni złożyć w sekretariacie szkoły następu- 

jące dokumenty:
Bł 1. Podanie z życiorysem.
Ol 2. Świadectwo ukończenia szkoły podstawowej (tymcza- 

sowę zaświadczenie ze szkoły stwierdzające, że kan- 
dydat jest uczniem 8 klasy, z równoczesnym podaniem 
ocen (za I półrocze).

i 3. Odpis aktu urodzenia lub dowód osobisty matki do 
wglądu.

4. Pięć fotografii.
5. Szkolne świadectwo zdrowia.

Nauka odbywa się w nowo zbudowanej, nowocześnie wy­
posażonej szkole.

Wszystkim absolwentom zapewnia się zatrudnienie w Po­
znańskiej Fabryce Łożysk Tocznych, a absolwentom ZSZ, 
możliwość dalszej nauki w 3-letnim Technikum Mechanicz­
nym dla Pracujących, wchodzącym w skład zespołu szkół
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Z reporterskiego notesu

Łatwiej kupić bryłę złota...
W ielkopolski 

folklor

U Cedlera — to brzmi po 
dobnie jak „u Wedla”. 
Ale znaczy zupełnie co 

innego.
Taksówkarz z Sosnowca, 

choć w okolicy bywały, też 
chwilę pomyślał, nim oznaj­
mił: — Do Cedlera, aha, czy­
li do „Drucianki”...

W kwadrans byłem u celu. 
Nie tak sobie wyobrażałem 
znany obiekt hutniczy. Długa, 
bardzo długa hala z metalu i 
szkła, niewielu ludzi przy ma 
szynach i względna cisza. 
Względna, bowiem nie spo­
sób oczekiwać, by najnowo­
cześniejsza nawet walcownia 
— a na miano takiej zasługu­
je WWSJ*) — wolna była od 
decybeli.

Żadnych wyziewów. Jasno, 
przestronnie, bezpiecznie. Pra 
ca bez udziału ciężkiego, fizy­
cznego trudu obsługi. Górą 
bezgłośnie przemykają potęż­
ne suwnice, wzdłuż hali nie­
zliczone urządzenia, opatrzone 
markami przodujących w hut 
nictwie firm świata, przetwa­
rzają tak zwany wsad w sta­
lowe wyroby i półfabrykaty. 
Gdzieniegdzie tylko, jeśli do­
brze się człowiek przypatrzy, 
widać żar pieca albo kłąb pa­
ry, towarzyszący chłodzeniu 
wodą sztab rozpalonej do 
czerwoności stali.

Ludzie w kabinach za 
szkłem, wpatrzeni w ekrany 
kontrolnej telewizji, w sche­
maty układów, obrazujących 
ciąg produkcji, w pulpity ste­
rownicze — nadzorują dzia­
łanie skomplikowanego proce 
su uzyskiwania wysokojako- 
ściowej walcówki, bez której 
nie sposób myśleć o wytwarza 
niu setek niezbędnych nam 
wyrobów. Ale tak naprawdę 
za inżynierów i techników 
główną część roboty wykonu­
ją elektroniczne urządzenia. 
Przez uchylone drzwi z napi­
sem „wstęp wzbroniony” — 
przyglądam się chwilę rzędom 
nieefektownych szaf, zawie­
rających „mózg” nowej wal­
cowni Huty imienia Edmunda 
Cedlera. Obsługa w central­
nej nastawni w istocie obser­
wuje bi'eg czynności; automa­
tycznie regulowanych przez 
tę precyzyjną aparaturę.

Od czasu do czasu — jako, 
ae nie ma maszyn niezawod­
nych — pośrodku produkcyj­
nej hali zapala się wielka, z 
daleka widoczna, czerwona 
tablica, informując, iż okreś­
lone ogniwo którejś z „żył” 
walcowni uległo zagwożdże- 
niu. Wówczas szybkie ręce 
brygad naprawczych błyska­
wicznie dokonują wymiany 
części ulegających najpow­
szechniej uszkodzeniom; na u- 
mówiony sygnał praca zosta- 
je wznowiona, czerwona ta­
blica gaśnie, u krańca wal- 
cownianego hangaru snuje się 
znowu (jak to było podczas 
mojej tam bytności), gigan­
tyczna nić paromilimetrowe- 
go drutu. Układa się on, mia­
rowo i bezbłędnie, najpierw 
w złotoczerwone zwoje, bled­
nące w miarę oddalania się z 
rytmem taśmy.

Pytam szefa „Cedlera” — 
bo tak tu mówią o hucie, jak 
u nas o „Cegielskiim” — właś­
nie o kontakty z HCP. — 
Oczywiście, sa — mówi dyrek 
tor Czesław Magner. — Są i 
bardzo je cenimy. Dostarcza­
my do Poznania sporo wyro­
bów.

WWSJ jest chlubą starej, li­
czącej siedemdziesiąt lat, hu­
ty. To nie jest tylko opinia 
kierownictwa zakładu;.tak o- 
cenia stan rzeczy załoga. Ed­
mund Cedler, zagłębiowski 
działacz robotniczy, pracujący 
kiedyś w popularnej „Drucian 
ce” wchodzącej w skład fran­
cuskiego koncernu „Renard”, 
należał do tych. którvm ma­
rzyły się praca dla każdego, 
godziwe warunki życia i no­
woczesne walcownie, wyciska 
j?ce mniej potu z hutników. 
Młodzież, z której skompleto­
wano przed rokiem załogę no 
wej walcowni (przeciętna wie 
ku — 24 lata!) uważałaby opo 
wieści ojców o znojnej robo­
cie za baidv, gdyby nie to. 
obok nadal pracuje zakład 
starego typu.

Tutaj wytrawni hutnicy, w 
żarze i przeraźliwym jazgocie 
stalowych belek i prętów, 
przeskakujących z nieców na 
rolki transnortera i dalej pod 
prasv. roczynaja sobie z roz- 
n»!ona do czerwoności stalą 
iście m:str7nwsko. Jeden nie­
wprawny, źle obliczony ruch 
— i wypełzający z pieca og­

nisty wąż może nie zostać u- 
chwycony narzędziem walców 
nika, niszcząc urządzenia, 
wstrzymując tok roboty, za­
grażając życiu obsługi. ^Dlate 
go też na niektórych stano­
wiskach, ze względu na pie­
kielną temperaturę, hutnik 
pracuje nie dłużej niż piętna­
ście minut. Tak krótkie zmia 
ny mają na celu, stawianą 
dziś na pierwszym miejscu, 
ochronę zdrowia załogi starej 
części huty. Bowiem również 
ona — modernizowana ? ulep 
szana — musi pracować. Kraj 
czeka na stal. Zewsząd nad­
chodzą zwiększone zapotrzebo 
wania na wyroby „Cedlera”. 
— Ilekolwiek by wyproduko­
wać, zawsze za mało — mówi 
sie w zakładzie.

Nowa walcownia, pod któ­
rą fundamenty zaczęto kłaść 
trzy lata temu, przydała hu­
cie znaczenia i dźwignęła sta­
ruszkę do rangi przedsię­
biorstw pierwszej kategorii. 
A budowano ją tylko dwadzie 
ścia cztery miesiące. Szybko i 
niedrogo. Prędzej i taniej niż 
przewidywały plany i koszto­
rysy. Gliwicki „Biprohut” z 
pokrewnymi biurami projek­
towymi oraz Sosnowieckie 
Przedsiębiorstwo Budowni­
ctwa Przemysłowego, pospołu 
z dwudziestoma trzema pod­
wykonawcami — dali popis 
dobrej roboty. Dziennie przy 
wznoszeniu WWSJ „przera­
biano” 3 miliony złotych, rów 
nolegle nadchodziły maszyny i 
urządzenia, w lwiej części z 
niezawodnej Huty „Zygmunt”. 
Zamiast zagłębiać obiekt w 
ziemi postawiono go kilka me 
trów nad nią, unikając wal­
ki z niebezpieczną kurzawką, 
oszczędzając czas, środki 
transportu i masę cementu.

Przeto nic dziwnego, że la­
tem 1973 r., w dwa lata od 
rozpoczęcia robót budowla­
nych, Edward Gierek mógł 
już gratulować trzytysięcznej 
załodze „Cedlera”, projektan­
tom i wykonawcom, dużego 
sukcesu. Nowa walcownia nie 
tylko zapewnia produkcję sta

Trubadurzy nagrali kolejną pły 
tę zatytułowaną „Będziesz ty...”. 
Prócz tej piosenki płyta zawiera je 

szcze dziewięć innych: Dokądkol­
wiek z karuzeli ulic, Ile wiemy o 

sobie, Przedwieczorną godziną, 
Piąta pora roku i inne. Polskie 
Nagrania „Pronit” SXL 0992, 33 
obr.

Halina Kunicka śpiewa z towarzy 
szeniem orkiestry Andrzeja Ku­
rylewicza 11 piosenek: Wiosna, 
Smutne kochanie, W innym lesie, 
w innyrp sadzie (tytułowa), Ostat 
nia próba i inne. Polskie Nagra 
nia „Pronit” SXL 1007, 33 obr.

Janusz Laskowski śpiewa z to­
warzyszeniem gitary m. in. nast. 

W niedzielę, 23 czerwca, austriaccy 
wyborcy pójdą do urn, by w 
powszechnym głosowaniu za­

decydować o tym, kto przez najbliż­
sze sześć lat będzie prezydentem ich 
państwa. Po wojnie Austria miała 
czterech prezydentów — wszystkich 
socjalistów. Ostatni z nich — Franz 
Jonas zmarł w kwietniu br. w czasie 
pełnienia urzędu i w ten sposób doszło 
do niejako przedterminowych wybo­
rów.

Trzeba powiedzieć od razu, że cho­
ciaż w Austrii wybiera się prezydenta 
w głosowaniu powszechnym, to jednak 
wybory te nie mają takiego znaczenia
jak podobne w Stanach Zjednoczo­
nych lub Francji, gdzie prezydentom 
przysługuje rozległa władza. Austriacki 
prezydent ma do odegrania przede 
wszystkim rolę reprezentacyjną.

Jednak dla samej Austrii tegorocz­
ne wybory mają dodatkowe znacze­
nie, jako że odbywają się rok przed 
wyborami do parlamentu. Traktuje 
się więc je jako pewien próbny test 
nastrojów wśród wyborców: czy w 
wyborach parlamentarnych zechcą się 
opowiedzieć za socjaldemokratami rzą­
dzącymi obecnie Austrią czy też za 
opozycyjną Austriacką Partią Ludo­
wą (chrześcijańsko-demokratyczną). W 
przeszłości, jeśli wybory prezydenckie 
odbywały się tuż przed parlamentar­
nymi, zawsze wynik jednych i dru­
gich był taki sam. Nie znaczy to oczy­
wiście. że tak będzie zawsze. Ale 
obydwie główne partie austriackie 
właśnie na taką ewentualność liczą.

Śmierć prezydenta Franza Jonasa 
zastała partie polityczne nieprzygoto­
wane do wyborów, które — zgodnie 
z kalendarzem politycznym — powin­
ny się odbyć dopiero w 1977 roku.

Pierwsza wstąpiła w szranki rządząca

li wysokiej jakości; charakte­
ryzuje ją ponadto czterokrot­
nie większa wydajność w po­
równaniu z obiektami stare­
go typu, a praca w niej jest 
o wiele mniej uciążliwa, bez­
pieczniejsza, przyjemniejsza.

Dawna „Drucianka” przeży­
wa drugą młodość. Nie tylko 
dlatego, że w znacznej mierze 
odmłodziła się z biegiem cza­
su podstawowa część załogi; 
także z racji uruchomienia 
WWSJ, unowocześniania star­
szych obiektów, jak też ze 
względu na szeroko zakrojoną 
w ostatnich . latach poprawę 
warunków życila „cedlerow- 
ców”.

Stare osiedle przyfabryczne 
doczekało się asfaltowych 
dróg, doprowadzenia gazu i 
kanalizacji, a dom kultury o- 
próżniono ostatecznie z zajmu 
jących go lokatorów. Przeka­
zany został do użytku hotel 
robotnilczy na dwieście osób 
oraz budynek socjalny z szat­
niami, bufetem i jadalnią. No 
i, co najistotniejsze, 300 kolej 
nych mieszkań przyjęło w 
swe progi hutnicze rodziny.

Dyrekcja i organizacja par­
tyjna „Cedlera” mają rozleg­
łe plany dalszego rozwoju hu­
ty, o których wszakże infor­
muje się z powściągliwością. 
Nie lubią się tu chwalić, choć 
mają czym. Nie tylko trady­
cjami zakładu, dobrą renomą 
wyrobów i długą listą ludzi 
bardzo dobrej roboty. Także 
rewelacjami, które kryje w 
sobie nowa walcownia, repre­
zentująca w Polsce najwyższy 
poziom automatyzacji procesu 
technologicznego naszej meta­
lurgii żelaza.

„Cedlerowcy” są natomiast 
dumni z tego, że dostarczają 
krajowi coraz więcej stali w 
możliwie najlepszym gatun­
ku. Powiadają w hucie: — 
Łatwiej teraz kupić bryłę zło 
ta niż dobrą stal.

I jest w tym wiele prawdy.
WIESŁAW PORZYCKI

*) WWSJ — Walcownia Walców 
ki Stali Jakościowej.

piosenki: Don, dari, dari, Zapom 
nianę serce, Czerwony szal, Trój 
ka cwałem ruszyła, Kwiaty kwitną 
dla ludzi, Gdybym chciał okłamać 
świat. Polskie Nagrania „Pronit” 
SXL 0960, 33 obr.

„Hellen” — grecki zespół arty­
styczny nagrał płytę pt. „W ryt­
mie Zorby”. Strose to strosamu, 
Marinella, Akropolis adieu, Dyr- 
lada, Kajmos, Laika tragudia — 
to tytuły wybrane spośród 13 
piosenek. Polskie Nagrania „Pro­
nit”, SXL 0886, 33 obr.

Na skrzydłach wiatru — to tytuł 
piosenki i płyty z nagraniami 9 
przebojów śpiewanych przez po­
pularnych polskich piosenkarzy. 
Sławę Przybylską, Zdzisławę So- 
śnicką, Łucję Prus, Jolantę Kubi­
cką, Andrzeja Dąbrowskiego, Bo­
gusława Meca i Waldemara Ko­
conia. Polskie Nagrania „Pronit” 
SXL 0928, 33 obr.

socjaldemokracja — od razu pewna 
swego zwycięstwa. Partia ludowa — 
jak się wydawało — w ogóle mogła 
nie wysuwać swego kandydata, by 
uniknąć kompromitującej porażki; 
kandydata dostatecznie popularnego 
bowiem nie miała.

Socjalistyczna Partia Austrii w wy­
borach prezydenckich wysunęła < kan­
dydaturę dobrze znanego w kraju i 

poza nim Rudolfa Kirschlaegera, bez

działacz komunalny i administrator, 
burmistrz Innsbrucku — Alois Lugger. 
Ma 61 lat, na czele władz miejskich 
Innsbrucku stoi od 1956 roku. Zasły­
nął dotychczas z tego, że doskonale 
przygotował swoje miasto do Zimo­
wych Igrzysk Olimpijskich w 1964 ro­
ku, a niedawno podjął się ponownie 
zorganizować takie igrzyska w 1976 
reku.

Po ogłoszeniu tych kandydatur za-

Przed wyborami prezydenckimi w Austrii

Socjaldemokraci czy opozycja?
partyjnego ministra spraw zagranicz­
nych w socjaldemokratycznym rzą­
dzie kanclerza Bruno Kreisky’ego. Li­
czący obecnie 59 lat Kirschlaeger objął 
to stanowisko w kwietniu 1970 roku 
po Kurcie Waldheimie, który w tym 
czasie wybrany został sekretarzem ge­
neralnym Organizacji Narodów Zjed­
noczonych.

Kandydat socjaldemokratów na pre 
zydenta jest z wykształcenia prawni­
kiem. W latach 1945-54 był kolejno 
nracownikiem prokuratury i sędzią. 
W 1955 roku uczestniczył w pracach 
nad traktatem państwowym między 
czterema mocarstwami i Austrią oraz 
nad ustawa o neutralności tego kraju. 
Z kolei był dyrektorem gabinetu mi­
nistra spraw zagranicznych i amba­
sadorem w Czechosłowacji.

Austriacka Partia Ludowa zdecydo 
wała się w końcu na własnego kan­
dydata. Został nim nie polityk, lecz

nosiło się na dość monotonną kampa­
nię wyborczą, w której — jak twier­
dzili komentatorzy — niewiadomą 
miał być jedynie rozmiar zwycięstwa 
Rudolfa Kirschlaegera.

Z czasem kampania ta przybrała 
nieoczekiwany obrót. Najpierw oka­
zało się, że Lugger nadzwyczaj ener­
gicznie prowadzi swoją kampanię, ma 
jąc w radiu i telewizji lepszych sprzy 
mierzeńców niż Kirschlaeger. Rychło 
jednak ujawniono, że sprawny orga­
nizator i burmistrz Innsbrucku — 
Alois Lugger ma w swoim życiorysie 
politycznym pewną wstydliwie ukry­
waną plamę. Otóż w latach swej mło­
dości należał do Heimwehry Przy- 
pomnijmy, że były to ochotnicze od­
działy paramilitarne utworzone w 
1918 reku i istniejące w Austrii do 
1936 roku dla zwalczania ruchu ro­
botniczego. Wydawało sie tedy, że ten 
niechlubny fragment życiorysu Lug-

Targi godne trzydziestolecia
Rozmowa z Henrykiem Sitarkiem dyrektorem naczelnym 

Zarządu Międzynarodowych Targów Poznańskich |

Winnym miejscu doko 
nujemy podsumowa­
nia zakończonych 

MTT. Mówmy zatem już tyl­
ko o wnioskach, które Zarząd 
MTP niechybnie podejmie 
pomny doświadczeń minionej 
imprezy.

— Chciałbym wpierw pod­
kreślić to, co było najważniej 
sze na MTT: te targi stały się 
targami godnymi 30-lecia. By 
ły największe w historii MTP 
i jednocześnie w wyjątkowej 
oprawie. Jest to odczucie wie 
lu zwiedzających, którzy wy­
rażali zadowolenie, że mogli 
obejrzeć tak udaną polską eks 
pozycję. Mam tu na myśli 
przede wszystkim ekspozycję 
elektroniki, maszyn budowla­
nych; od tej strony wielu z 
nas nie znało naszych produk 
cyjnych i handlowych możli­
wości. Jest to sukces minio­
nych Targów za co jestem 
wdzięczny wystawcom i 
współorganizatorom. Jestem 
też zadowolony jeszcze i z te­
go. względu, że to nasza za­
łoga, własnym’ siłami, przygo 
towała Pawilon Honorowy — 
pawilon 30-lecia, który bu­
dził sporo wzruszeń i reflek­
sji wśród zwiedzających.

— To sukcesy targowe. Po­
wiedzmy teraz o codzienności.

— Mamy generalne zapotrze 
bowanie wystawców zagranicz 
nych na większą, niż dysponu 
jemy, powierzchnię ekspozy­
cyjną w przyszłości. Nie ma­
my obecnie możliwości pod­
wojenia targowej powierzchni 
w ciągu jednego roku. Ale — 
to także można zaliczyć do 
sukcesów — dzięki rozdziele­
niu i wyspecjalizowaniu na­
szych targów stworzyliśmy 
szansę wzrostu terenów wysta 
wowych bez podejmowania in 
westycji. Mówię o podziale 
targów na MTT i „TA- 
KON”. Trzeba wszakże 

dodać, że ta specjalizacja 
także pociąga za sobą dal­
szy wzrost zapotrzebowa­
nia na tereny ekspozycyjne. 
Lepiej prezentując wybrane 
branże musimy zarazem liczyć 
się z napływem nowych wy­
stawców. Jeżeli przy nowym, 
zmniejszonym układzie organi­
zacyjnym Targów osiągamy nie 
mniejsze obroty jak przed 
dwoma laty, to jest to sukces 
który jednak zobowiązuje do 
dalszych wysiłków.'

W związku z tym chcemy 
organizować szereg salonów 
wystawowych w okresie mię- 
dzytargowym. Ale to fylkó" 
złagodzi problem braku po­
wierzchni. Mimo usilnych sta­
rań nie jesteśmy również w 
stanie zaspokoić w pełni usług 
wystawienniczych, a przecież 
to bardzo dobry ilnteres. Choć 
rozbudowujemy bazę, szkoli­
my ludzi, zwiększamy liczbę 
wykonawców, sięgając po 
przedsiębiorstwa Poznania i 
poza Poznaniem, w roku przy 
szłym jedynite nieco poprawi 
my sytuację.

— Czy można już dzisiaj 
określić różnice widoczne mię 
dzy dawnymi MTP a obecnie 
wyspecjalizowanymi?

—• Powiedziałbym inaczej: 
nie widzę dzisiaj żadnych 
szans'powrotu do poprzednie­
go układu MTP. Przecież po­
przednio nasi wystawcy na­
rzekali nie tylko na to, że ma 
ją za mało miejsca. Również 
na małą sposobność prezento­
wania swoich specjalistycz­
nych wyrobów; Ten sposób 
ekspozycji zniechęcał wielu 
uczestników, wystawców i na 
bywców. Dzisiaj przybywają 
nam nie tylko nowi kontra­
henci, ale całe branże. To 
stwarza lepsze warunki kon­
frontacji i pertraktacji. Umac­
niamy zarazem pewność u

i3H

Przez 10 dni w ramach Wiel­
kopolskiego Festiwalu Dożyn­
kowego prezentowały się w 
Poznaniu zespoły folklorystycz­
ne i estradowe z całej Wiel­

kopolski.
Na zdjęciu - występ w muszli 
koncertowej Parku Kasprzaka 
Zespołu Regionalnego z PGR 
Tursko powiat Pleszew.

Fot. — H. Kamza

naszych odbiorców, że jesteś­
my partnerem który dyspo­
nuje potężnym potencjałem 
produkcyjnym i bogatą ofer­
tą. Te same szanse mają rów 
nież wystawcy zagraniczni. W 
sumie stwarzamy nowy, mięr- 
dzynarodowy, poznański ry­
nek, na którym trzeba być, 
bo on się w świecie liczy co­
raz znaczniej. Toteż dzisiaj, 
mimo praktycznie podwojonej 
powierzchni obu imprez tar­
gowych. mamy tyle nie- 
uwzględnionych zamówień, 
iż moglibyśmy organizować 
jeszcze jedne targi międzyna­
rodowe...

— Nasuwa się zatem kolej­
ne pytanie: co już można po­
wiedzieć o przyszłości MTP? 
Mam na myśli nie tylko spra­
wy organizacyjne ale i inwes­
tycyjne. Ogromna dynamika 
obrotów w handlu zagranicz­
nym, zwłaszcza eksportu dla 
zapewnienia naszych potrzeb 
importowych, stawia przed tar 
gami równie znaczące gospo­
darczo zadania.

— Powołam się na zdanie 
wicepremiera Kazimierza Ol­
szewskiego, który powiedział 
wyraźnie, że został opracowa­
ny program rozbudowy tar­
gów zaakceptowany przez 
resort. Nie ma też wątpli­
wości, że rozbudowa MTP 
jest absolutnie nieodzow­
na. Resort zrobi wszystko, by 
decyzje zostały podjęte szyb­
ko i były kompleksowe.

Mamy dużo propozycji współ 
udziału zagranicznych uczest­
ników w rozbudowie Targów 
Poznańskich. Ostatnio na przy

Dokończenie na ,str. 4

gera może decydująco wpłynąć na 
przebieg obecnej kampanii wyborczej. 
Tak się jednak nie stało, gdyż część 
wyborców właśnie z tego powodu (!) 
objawiła swoje sympatie dla kandy­
data chrześcijańskiej demokracji.

Z kolei chrześcijańscy demokraci 
nie pozostali dłużni i wykryli, że 
Kirschlaeger w swojej młodości też 
był członkiem pewnej organizacji po­
pieranej przez tzw. austrofaszystows- 
kie rządy kanclerza Dollfussa Chodzi 
tu o organizację Frontu Ojczyźnia­
nego. Trzeba jednak wyjaśnić, że przy 
należność do tej organizacji w prze­
ciwieństwie do Heimwehry była obo­
wiązkowa; tym samym uczestnictwo 
w niej nie może świadczyć o wyzna­
waniu określonych poglądów.

Skoro nie okazało się to taką rewe­
lacją jakiej opozycja chciała — szu­
kano dalej... No i doszukano się tego, 
że obecny socjaldemokratyczny (cho­
ciaż — przypomnijmy — bezpartyjny) 
kandydat na urząd prezydencki zaraz 
po wojnie przez dwa lata był człon­
kiem chrześcijańsko-demokra tycznej 
Austriackiej Partii Ludowej. Niby to 
nic, a jednak znowu zasugerowano 
wyborcom, że „coś riie tak było” sko­
ro ogłosiła o tym znowu opozycja, a 
przedtem nie przyznawał się do tego 
ani zainteresowany, ani też popiera­
jąca go partia socjaldemokratyczna.

Skutkiem takich właśnie wydarzeń 
w toku kampanii wyborczej szanse 
obydwóch kandydatów się wyrównały. 
Tym samym kampania wyborcza sta­
ła się bardziej zacięta. A dopinguje 
do tego traktowanie tegorocznych wy­
borów prezydenckich jako ważnego i 
liczącego sie testu przed przyszłorocz­
nymi wyborami do parlamentu 
Austrii.

TADEUSZ KACZMAREK



Technikum Przemysłu Gazowniczego 
1 Zasadn. Szkoła Przemysłu Gazowniczego 
Ministerstwa Górnictwa I Energetyki 

w Pile, ulica Mireckiego 18

PRZYJMUJĄ

ZGŁOSZENIA UCZNIÓW
do klas I na rok szkolny 1974/75

1. Technikum Przemysłu Gazowniczego - 
urządzenia i instalacje przemysłu ga­
zowniczego — przyjmowani są chłopcy 
i dziewczęta po ukończonej szkole pod 
stawowej — nauka trwa 5 lat.

2. Zasadnicza Szkoła Przemysłu Gazowni­
czego — mechanik maszyn 1 urządzeń 
gazowniczych - przyjmowani są tylko 
chłopcy po ukończonej szkole podsta­
wowej — nauka trwa 3 lata.

Do podania, w którym określa się wybra­
ną szkołę — należy dołączyć:

a) życiorys,
b) dokument urodzenia,
c) zaświadczenie z klasy ósmej, a po 

ukończeniu szkoły podstawowej 
świadectwo w oryginale,

d) opinię ze szkoły podstawowej,
e) świadectwo zdrowia o przydatności 

do wykonywania zawodu,
f) podanie o ewentualne miejsce w in­

ternacie.
Uczniowie mogą otrzymać stypendium 

do 519 zł.
Wszyscy uczniowie otrzymują ubrania 

robocze oraz umundurowanie, na które

® Sprzedaż
Sadzonki ukorzenione goż 
dzików holenderskich — 
sprzedam. Tel. 67-92-55, Po 
znań, Kasztelańska 69.'
.  30567g

Sprzedam Wartburga 1872 
rok, stan Idealny. Stacja 
benzynowa, ul. Kościelna, 
aroda - czwartek godz.

____________ąwjg
Samochód p-70 w dob­
rym stanie tanio sprze­
dam. Poznań, ul. Rawic- 
ka 47, tel. 603-05 po godz. 
I8:________ __  30414g

Szlifowanie cylindrów sa­
mochodowych, wałów ker 
bowych, dorabianie tło­
ków, wykonuje warsztat, 
Poznań, Grodziska 24 na­
prawy silników Warsza­
wa w jednym dniu. 274i22g 

Polski Fiat - specjalis­
tyczny warsztat blachar- 
sko - lakierniczy. Poznań- 
Piątkowo, Wojclechow-

€?2_35, 32513g
Żuka — nowy, górnoza- 
worowy - sprzedam z 
PeKaO. Zielona Góra. tel. 

___ 3ai6Sg

Naprawa wałów korbo­
wych, szlifowanie cylin­
drów Syrena. Wartburg, 
Trabant, motocykle. Sta­
nisław Makowski. Poznań 

przy Botaniku, ulica 
Szczęsna 11, narożnik No 
winy, tel. 41-11-57. 32031 g 

Kupię samochód ciężaro­
wy „Star”. Poznań, tel. 
^-31- 32998g

URZĄD TELEFONÓW MIEJSCOWYCH 
uprzejmie zawiadamia, że w dniu 22 czerwca
w godzinach popołudniowych nastąpi

ZMIANA NUMERÓW TELEFONÓW
zaczynających się od cyfr 2 oraz 3.
Przed dotychczasowymi numerami należy 

dodatkowo wykręcić cyfrę 3.

______ Pracownicy poszukiwani
Oddział Remontowy WP PKS w Poznaniu, ul.
Magazynowa nr 7 — zatrudni zaraz 

kwalifikowaną kucharkę na kolonii letniej 
dzieci pracowników PKS, zlokalizowanej 
na terenie województwa poznańskiego, za 
wynagrodzeniem na ogólnie przyjętych za­
sadach.

Szczegółowych Informacji udzdeld zaintereso­
wanym starszy instruktor socjalny Zakładu.

4110-K1
Przetargi

składają się: mundur górniczy, 
górniczy, czapka uczniowska, dwie 
le dzienne, półbuty skórzane.

Najlepsi absolwenci Technikum 
wani są bez egzaminów wstępnych 
dia wyższe.

płaszcz 
koszu-

kiero- 
na stu-

Absolwenci Szkoły Zasadniczej mogą 
kontynuować naukę w Technikum — Wy­
dział Zaoczny.

Podania należy składać pod wyżej poda­
nym adresem, do dnia 30 czerwca br.

Szczegółowych informacji udziela sekre­
tariat Szkoły lub Wielkopolskie Okręgowe 
Zakłady Gazownictwa, Poznań, ul. Grobla 
15, tel. 742-21, wewn. 171, pokój 213.

3503-K1

Sprzedam fabrycznie no­
we błotniki i kufer z ma 
ską, Syrena 104 (tylko 
komplet). Tel. 447-84. 
__________ 32996g 
..Skodę - S 100 L”, 1971 r., 
33 tys. km — sprzedam!
Tel. 47-713, po godz. 16.
_________________ 32505g

Sprzedam Żuka — skrzy- 
niowiec, po remoncie. Gó 
ra Slaska. Armii Polskiej 
7 m. 2, woj. wrocławskie. 
__ ____________  667p 

Sprzedam Syrenę 104. Hu-
sarska 8 m. 1.

U.

ZAKŁADY MOTORYZACYJNE nr 5 
w Poznaniu, ul. Wawrzyniaka 43

na I rok nauki 
chłopców I dziewczęta

po 8 klasie w następujących zawodach:
— tokari
—- ślusarz
— frezer
— szlifierz
— lakiernik samochodowy
— blacharz samoch. (tylko chłopców)
— tapicer samochodowy.

Warunki przyjęcia do omówienia w Dzia­
le Osobowym i Szkolenia Zawodowego
pod wyżej podanym adresem. 2774-K1

Dnia 17 czerwca 1974 r. zmarł

KAROL GILL
nasz długoletni pracownik, odznaczony 
Honorową Odznaką m. Poznania oraz 
Złotą Odznaką Wzorowego Księgarza.

W Zmarłym straciliśmy sumiennego pra­
cownika oraz życzliwego i serdecznego 
kolegę.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego 
współczucia składają:

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
oraz pracownicy

P. P. „Dom Książki” w Poznaniu

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 czerwca br. 
o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

4425K1

Dnia 16 czerwca 1974 r. zmarł w wieku 
68 lat

kol. JÓZEF ADAMCZAK 
em. pracownik Szkoły Podstawowej nr 2 

w Obornikach.
Z głębokim żalem żegnamy naszego dro­

giego kolegę, łącząc wyrazy współczucia
Rodzinie.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 

czerwca br., o godz .16 w Obornikach.
Wydział Oświaty i Wychowania 

oraz Kultury
Związek Nauczycielstwa Polskiego 

Powiatowa Rada Zakładowa 
Oborniki

19

33205g

Dnia 17 czerwca br. zmarła, przeżyw­
szy lat 68, śp.

HELENa góralska
Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­

dzinie 9.50 na cmentarzu junikowskim, 
o czym zawiadamiają

Labijakowie
Poznań, ul. Dominikańska 7 m. 6a. 33203g

Przykłady:
— dotychczasowy numer 21041, numer nowy 321041 
— dotychczasowy numer 32041, numer nowy 332041 
Prosimy w miarę możliwości ograniczyć połączenia do tych 
numerów, w dniu 22. VI 1974 r. w godzinach popołudniowych.

Wszelkie zakłócenia w łączności prosimy zgłaszać 
do Dzielnicowego Biura Napraw 332-004.

' Kupię lub wydzierżawię 
samodzielny pokój z kuch 
nią w Poznaniu lub Gro- 
dzisku Wielkopolskim, za 
płata czynszu z góry za 
parę lat. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 32401g. 

Małżeństwo — członkowie 
spółdzielni, pilnie poszu­
kuje pokoju. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
31995g.

e Nieruchomości
Gospodarstwo rolne, 6 
ha dobrej ziemi, budyn­
ki dobre, z inwentarzem 
lub bez, 4 kilometry od 
granicy Poznania, sprze-
dam. Oferty .Prasa'

Sprzedam willę całą wol­
ną, szklarnią, produkcją, 
przy Poznaniu. Podobną 
inną w Poznaniu, 5-poko- 
jową z dużym ogrodem 
natychmiast do objęcia. 
Na peryferiach Poznania 
kilka domów przy dobrej 
komunikacji, także w sta 
nie surowym. Wyłączone 
wille, partery, piętra oraz 
segmenty polecam do kup 
na i przyjmuje nowe zle 
cenią do sprzedaży. Adam 
skl, Poznań, Matejki 33 a.

32926g

Sprzedam gospodarstwo 
10 ha, inwentarzem ży­
wym i martwym. Antoni 

> Furmanowski, Smogorze- 
; wo, pow. Gostyń. Na listy 
nie odpowiadam. 678p

Oddam garaż, c. o., woda.
Kordeckiego 57. 31752g

Poznańskie Przedsiębiorstwo Obrotu Produk­
tami Naftowymi „CPN”, Poznań, ul. 27 Grudnia 
nr 15 — ogłasza

II PRZETARG NIEOGRANICZONY na 
sprzedaż samochodu furgon marki TV typ 
51F, nr podwozia 10885, nr silnika 57518, 
rok produkcji 1970. Stopień zużycia pojazdu 
wynosi 74 proc., cena wywoławcza 23.000 zł. 

Przetarg odbędzie się w 15 dniu po ogłosze­
niu w prasie.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo- 
iławczej należy wpłacić do kasy PPOPN „CPN” 
1— Poznań, ul. 27 Grudnia nr 15, najpóźniej w

Grunwaldzka 19 dla 31«52g_____________________
Sprzedam działkę budów- | Zguby O Różne 
laną na Podolanch. Infor ---- —--------------------- ,_ __
macje: Nałęczowska 7.

32343g

Sprzedam nowy dom w 
Poznaniu. Poważne oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 32395g.

Znalazcę teczki z apara­
tem fotograficznym pro­
szę o zwrot za wynagro­
dzeniem. Stanisław Stel­
mach, Poznań, ul. Kossa-
ka 11 m. 2,

32«62g

Sprzedam działkę budów 
laną (2.500 m') z domkiem 
letnim. Przeźmierowo, 
Laskowa 10 . 33162g

c_ Poznań - Plewiska! Sprze- 
Snrzedam Syrenę 105 no- dam dom jednorodzinny 

6 pokoi, kuchnia, łazien-wą, .7. K^źmlerczak, No-
wy Tomyśl, ul. Czerwonej 
Armii nr 16, od godz. 15. 

672ip

O Lokale
Studentka Uniwersytetu 
poszukuje pokoju — chęt 
nie Sołacz. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
32SO7g.

ka, stan surowy. Burdasz, 
Środa, ul. Stasaaca 6.

29005gpr.

' Tanio sprzedam pół do­
mu piętrowego z ogro­
dem przy tramwaju, po­
trzebne mieszkanie — za 
mlany. Adres wskaże — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3165Ig.

WARSZTAT
SPAWANIA WINIDURU
Poznań-Górczyn, Ostatnia nr 5

WYKONUJE
chemicznie odporne wanny, kielichy, 
kuwety, wiadra i inne wyposażenie 

dla galwanizerni, fotografiki, 
laboratoriów itd.

oraz instalacje wentylacyjne.
DOKONUJEMY RÓWNIEŻ NAPRAW 

W TYM ZAKRESIE.
29543gpr.

Dnia 17 czerwca 1974 r. zmarła, opatrzo­
na Sakramentami św., moja kochana mat­
ka, teściowa, babcia, siostra, szwagierka 
i ciocia, śp.

JADWIGA PLUTA
z domu Wasielewska

Pogrzeb 
20 bm. o 
kowskim.

odbędzie się w czwartek, dnia 
godz. 13.05 na cmentarzu juni-

W smutku pogrążona 
córka z rodziną

Poznań, Kasztanowa 37 m. 10. 33149g
ISŁE3S

Dnia 16 czerwca 1974 r. po długiej i cięż­
kiej chorobie odszedł od nas na zawsze, 
w wieku 34 lat, mój najdroższy mąż, naj­
troskliwszy i nigdy niezapomniany tatulek

kpt. RYSZARD WALDOCH
oficer WP

Pogrzeb odbędzie się dnia 19 bm. o go­
dzinie 15.25 na cmentarzu junikowskim.

W nieutulonym żalu pozostaje 
żona z córkami

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Poznań, ul. Górczyńska 40 m. 5. ■ 33124g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 17 czerwca 1974 r. zmarł nagle, 
w wieku 63 lat, opatrzony Sakramentami 

św., mój najdroższy mąż, nasz kochany 
tatuś, brat, szwagier, teść i wujek, śp.

ZYGFRYD FRĄCKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­

dzinie 10.30 na cmentarzu na Górczynie.

W smutku pogrążona 
żona z dziećmi i rodziną

Poznań, Zgoda 13 m. 4.
Prosimy o nieskładanie kondolencji.
' 33173g

। przeddzień przetargu.
| Samochód można oglądać w miejscu garażo- 

29633g wania przy ul. Sreazkiej 10.
wspólnika do I Przetarg odbędzie się w miejscu garażowania

Naprawa lodówek. Tele­
fon 316-07.

Przyjmę
warsztatu produkcyjnego 
— mechanika pojazdowa 
(ślusarstwo). Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
32576g.

Oddani garaż na Jeży­
cach. Tel. 453-92. 32658g

o godzinie 10. 3845-K1

32968g ।

Przybłąkała się suka — 
„dog”, biało-czarne łaty. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 328«5g,

Rodzina poszukuje świad­
ków wypadku samochodu 
wego, który wydarzył się 
w dniu 14 czerwca br. o 
godz. 12 na ul) Naramo- 
wickiej przy Szkole Pod­
stawowej nr 60. a przede 
wszystkim pasażerów czer 
wonego samochodu. Adres 
Poznań, ul. Naramowic- 
ka 264 a. 32934g

Poszukuję garażu w rejo­
nie ul. Cybulskiego, Kas­
przaka, Hetmańskiej lub 
miejsce na postawienie ga 
rażu składanego. Telefon 
656-77, ul. Hetmańska 31
m. 5. 316«4g

Orwochrom barwne filmy 
pozytywowe, wywołuję w 
terminie 5 dni, wykonuję 
przeźrocza barwne lub 
czarno-białe do celów nau 
kowych oraz prace ama­
torskie czorno-białe z bar 
wnych przeźroczy, Jan 
Kołecki, Zakład Fotogra­
ficzny, Ratajczaka 36 (na­
rożnik Czerwonej Armii). 

311il8g

Unieważnia się pieczątkę 
następującej treści: Mię­
dzyzakładowy Klub Han­
dlowy „Merkury” Zw. 
Zaw. Prac. Handlu i Spół 
dzielczości Okręg Poznań 
w Poznaniu, plac Wolnoś 
ci 8. Ostrzega się przed jej 
użytkowaniem. 30009g

S Matrymonialne

Dyrekcja Oddziału Wielkopolskiego Przedsię­
biorstwa Handlu Spożywczego w Ostrowie
Wlkp., ul. PPR nr 27 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na wykonanie:
— prac dekarskich,
— prac blacharskich,
— prac ciesielskich,
na budynku magazynu WPHS - Filia Kro­
toszyn.

Materiały do wykonania robót dostarczy wy-
konawca.

I Termin składania ofert 15 dni od daty
ukazania się ogłoszenia, otwarcie ofert następ­
nego dnia o godz. 10.

Dokumentacja do wglądu oraz składanie 
ofert w sekcji techniczno - inwestycyjnej — 
Ostrów, ul. Zielona 14, pokój nr 20.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo swobodnego wyboru ofe­
renta, wzgl. unieważnienie przetargu bez poda-
nia przyczyn. 1552-K2

Przystojny, romantyk, lat 
21, pozna uczuciową, 
zgrabną, inteligentną dzie 
wczynę. Oferty z fotogra­
fią „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 294Olgpr.

PP Stacje Radiowe i Telewizyjne w Poznaniu, 
ul. Grunwaldzka nr 55/5 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na sprze-

1.
Rozwiedziona lat 36 bez-( 
dzietna, z mieszkaniem 
wykształcenie wyższe po — 
zna pana w celu matry­
monialnym. Oferty ,,Pra । 
sa”, Grunwaldzka 19 dla „ 
30059g. i

daż niżej wymienionych motocykli 
runkach II przetargu):
motocykl marki SHL 175, nr ramy
022079, nr silnika 3224618 — cena
wywoławcza
motocykl marki SHL 175, nr
61619, nr silnika 64756 — 
wywoławcza
motocykl marki SHL 175, nr
65122, nr silnika 69034 —

ramy 
cena

ramy 
cena

(na wa-

1.688 zł

2.025 zł

2.700 zł

Powiatowa Spółdzielnia Pracy 
Usług Wielobranżowych w Śremie, 

ulica Szkolna nr 3

wywoławcza -------__
Przetarg odbędzie się w dniu 5 lipca br. o go-

WYNAJMIE 
na terenie miasta. Śrem

DWA POMIESZCZENIA 
z przeznaczeniem na garaże 
dla samochodów Spółdzielni.

1549-W1

dżinie 9, w siedzibie przedsiębiorstwa.
Motocykle można oglądać na 5 dni przed 

wyznaczonym przetargiem w siedzibie przed­
siębiorstwa — po uprzednim zgłoszeniu się w . 
Dziale Administracyjnym.

Wadium 10 proc, ceny wywoławczej należy 
wpłacić w kasie przedsiębiorstwa lub na konto 
NBP I O/M 1218-6-1051 — najpóźniej w przed­
dzień przetargu.

Równocześnie anuluje się ogłoszenie o prze­
targu podane w „Głosie Wielkopolskim” wyd. A
nr 131 z dnia 4. VI 1974 r. 4440-K1

WALENTY KOZA

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 17 czerwca 1974 r. zmarł mój kochany 
mąż, ojciec, brat, teść, szwagier, dziadek 
i wuj, przeżywszy lat 66

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­
dzinie 16 z domu żałoby w Grodzisku Wlkp., 
ul. Powstańców Chocieszyńskich 1.

W smutku pogrążona 
rodzina

33159g

S. + p.

Janina z Łappów 
Zygmuntowa REWIENSKA

po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzo­
na Sakramentami św., zmarła dnia 17 
czerwca 1974 r., przeżywszy lat 87.

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­
dzinie 13.40 na cmentarzu junijpowskim.

W smutku pogrążona 
rodzina

33125g

4« Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
’ w dniu 17 czerwca 1974 r. zmarła, po 
długotrwałej i ciężkiej chorobie, moja naj­
droższa żona i córka, przeżywszy lat 50, śp.

JANINA WALTROWSKA
z domu Bona

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony 
mąż z ojcem 

Proszę o nieskładanie kondolencji.
Poznań, ul. Śniadeckich 6 m. 18. 33U*g

Zarząd Główny „Caritas” w Warszawie, ulica 
Krakowskie Przedmieście nr 62 — ogłasza 

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie robót remontowo - budowlanych 
w Zakładzie Domu Pomocy Społecznej dla 
Dorosłych „Caritas” w Wolsztynie, ulica 
Czerwonej Armii 29.-

W zakres prac wchodzą roboty ogólncbu-
dowlane, 

Termin 
listopada 

Oferty

c. o. i elektryczne.
wykonania prac od 15 lipca do 30

1974 r.
należy składać w terminie do dnia

30 czerwca br. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 
5 lipca 1974 r. w godz. od 10 do 16.

Informacje oraz ślepe kosztorysy do wglądu 
w biurze Zakładu Pomocy Społecznej dla Do­
rosłych „Caritas” w Wolsztynie przy ul. Czer­
wonej Armii nr 29.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe i spółdzielcze.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta bez
podania przyczyny. 1590-K2

A Dnia 17 czerwca 1974 roku zmarł, opa- 
• trznnv Sakramentami św., nasz naj­
ukochańszy mąż i ojciec, przeżywszy lat 59

KAROL GILL
Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o go­

dzenie 14 na cmentarzu komunalnym na 
Głównej.

W smutku pogrążone 
żona, córki 1 rodzina 

33113?

s. t P.

Ir<na z Bielińskich 
CHOJNACKA 

inż. architekt, 
ukochana żona, mama, siostra zmarła dni 
17 czerwca 1974 r., przeżywszy lat 49.

Msza św. zostanie odprawiona w koście­
le św. Anny, dnia 19 bm. o godz. 11.

Pogrzeb tego samego dnia o godz. 14 na 
cmentarzu górczyńsikim.

Rodzina
Poznań, Knicwskiego 23 m. 6. 33189g
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Środa

Gerwazego, 
Protazego

Słońce: 3,18—26.05

t TEATRY J

OPERA — nieczynna.
MUZYCZNY — g. 19 „Kraina 

uśmiechu”.
POLSKI — nieczynny.
NOWY — nieczynny.
LALKI i AKTORA — g. 10 „Baj­

ki”; SCENA MŁODYCH — g. 17 
„Bracia”.

t kina J
KDF MUZA — g. 10. 12. 14. 16 

„Król, dama, walet” (RFN 16 1.), 
g. 18, 20 „Samizanga” (angol. 14 1.).

KDF PAŁACOWE - g. 15. 17.30 
„Kabaret” (USA 16 1.).

APOLLO - g 15. 17.30. 20 „Na 
krańcu świata” (austral. 18 1.).

BAŁTYK — g. 15.30. 18. 20.15
„Nie ma mocnych” (poi. 11 l.).

GONG _ g. 10. 13 ..Czerwony 
namiot” (radź. 14 1.). g. 18. 20 „Roz 
bójnicy sycylijscy” (wł. 16 1.).

GRUNW ALD — g 17. 19.30 „Lew 
pręży się do skoku” (weg. 16 1.)

GWIAZDA — g. 10. 12, 14. 16. 18. 
20 „Rancho Teras” (poi. 16 L).

KOSMOS — g. 17.30 ..Wspomnie­
nia z przyszłości” (RFN 14 1), g. 20 
„Pożądanie zwane Anada” (czes. 18 
L).

MALTA — g. 15.45. 18. 20.15 „Sa­
muraj i kowboje” (fr. 16 1.).

MINIATURKA — g. 15. 17.30, 20 
„Wielka włóczęga” (fr. 11 1.).

OLIMPIA, OSIEDLE i PRZY­
JAŹŃ — nieczynne.

PANCERNIAK — g. 17.30, 20 
„Siadem czarnowłosej dziewczy­
ny” (jug. 18 1.).

RIALTO — g. 10. 12.30. 15, 17.30. 
20 „Taśmy prawdy” (USA 16 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — nieczyn 
ne.

SCALA — g. 16, 18, 20 „Nieszczę­
ścia Alfreda” (fr. 14 1.).

TĘCZA — g. 17, 19.30 „Wynajęty 
człowiek” (USA 16 1).

WARTA — g. 10, 12.30, 15 „Jeź­
dziec bez głowy” (radź. 11 1.). g. 
17.30 , 20 „Sutjeska” cz. I i II (jug. 
14 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
15.15 „Semurg ptak szczęścia” 
(radź. 7 1.), g. 16.45 „Śmiech w 
ciemności” (ang. 18 1.). g. 18.45 
„Siódma kula” (radź. 14 1.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15.30. 18. 
20.15 „Mania wielkości” (fr. 14 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 17. 19.30 
„Goya” cz. I i II (NRD 14 1.).

FOTOPL ASTIKON — g. 13—18 
„Afganistan”.

t DYŻURY%

SZPITALE: Interna, chirurgia
ogólna, laryngologia — ul. Mickie­
wicza 2; okulistyka — ul. Grun- 
waldzka 16/18; neurologia — ul. Lu 
tycka; psychiatria — ul. Szpitalna 
2*1 33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (ul. Chełmońskiego 20). wy­
padki uliczne tel. 999: nagłe zacho­
rowania i lżejsze wypadki: tel 
66-00-66.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu. tel. 989.

Miejska Lecznica dla Zwierzał 
ul. Grunwaldzka 248, tel. 672-414 
— g. 9—21 (w nocv nagłe wvpadki)

Telefon zaufania — nr 988.
Apteki tylko dvżur nocny: Dzier 

żyńskiego 349. Dąbrowskiego 140/142 
Głogowska 107'109. Główna 53. Mic­
kiewicza 22. Mazowiecka 12. Kór­
nicka 24. Słowiańska. Starołęcka 
18

Czynna całą dobę: Marcinkow­
skiego 11.

| Ramo j
PROGRAM I: 7.40 Takty i mi­

nuty; 8.05 U przyjaciół: 8.10 Mel. 
siedmiu stolic: 8.35 S. Rachoń za­
prasza; 9 Przerwa konserwacyjna 
na Warszawskiej Radiostacji Cen­
tralnej: 14 Ze świata nauki i tech­
niki; 14.05 Łęczyckie tańce regio­
nalne; 14.30 Sport to zdrowie; 14.35 
„Z antologii nolskiego jazzu”: 15.05 
Listy z Polski: 15.10 Włoskie Pły­
ty; 15.35 Operetka, iej twórcy i 
wykonawcy: 16.10 Wspomnienia z 
konkursów i festiwali niosenki ra­
dzieckiej: 16.30 Aktualności kultu­
ralne: 16.35 .Historia E. Claptona 
ha utycie”: 17 Radiokurier: 17.20 
Radiowy kabaret niosenki: 18 Muz. 
i Aktualności: 18.25 Radiowa kro­
nika muzyczna: 19.15 Rvtm. rynek. 
rek’ama; 19.25 Alkohol, alkoholizm, 
alkohol: 19.30 Studio **-13 — Trans 
misje łącznościowe z Monachium z 
meczu Haiti — Polska i ze Stutt­
gartu z meczu Argentyna — Wło­
chy w ramach Mistrzostw Świata 
w piłce nożnej: 21 20 Naukowcy — 
rolnikom: 21 35 Konc. choninow- 
ski; 22.15 „Kącik wsnomnień” — 
Freeriusz Bodo i niosenki:
22 30 Moto-sprawv; 22.45 Mała mu­
zyka na smyczki: 23.05 Korespon­
dencja z zagranicy; 23’0 „Konce-t 
z gwiazda — Gilbert Be^eud”; 0.05 
Kalendarz Kultury Polskiej.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8, 9. 10.
12.05. 15. 16, 19. 22. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: 7.45 Piosenki bez 
słów; 8.35 Mv 74: 8 45 Muzyka snod 
strze-chy — Pieśni i tańce weselne 
Mazowsza i Sądeckiego: 9 Przed 
startem na wyższe uczelnie (kieru 
nek humanistyczny): Czytanie
między wierszami — aud. nrof. 
dr Marii Żmigrodzkiej; 9.30 Muzy 
ka; 9.40 Postawy i wzory: 10 „Ko­
wale” — fragm. now. .1. Łysakow 
skiego: 10.30 Z estrad i scen ope­
rowych naszych sąsiadów: 11 Przed 
startem na wyższe uczelnie (kieru 

•nek biologiczno-chemiczny): „Orgo 
nizm iako jednostka biologiczna” 
— aud. z udz. dr. K. Śliwińskie­
go 11.20 Impresje jazzowe na te­
mat „B-a-c-h”: 11.35 Pięć minut o 
wychowaniu: 11.40 Technika na co 
dzień; 11.50 Od Tatr do Bałtyku;

Zielona oprawa Jeżyc
Z każdym dniem Jeżyce stają się ładniejsze, bardziej ko­

lorowe. Bo też nigdy jeszcze nie uczyniono tak wiele dla 
upiększenia tej dzielnicy, jak w tym roku. Porządkowanie, na 
podstawie opracowanego programu, rozpoczęto na długo przed 
nadejściem wiosny i w dalszym ciągu nie zaprzestano wysił­
ków nad podnoszeniem wyglądu estetycznego Jeżyc.

Wyniki konsekwentnego dzia 
łania są już widoczne. Na każ­
dej bez mała ulicy coś się zmie 
niło na lepsze. Z niektórych 
zniknęły stare szopy i rozpada­
jące się płoty, odmalowano bu­
dynki lub parkany, na innych 
niezagospodarowane tereny za­
mieniono na skwery. Do tej 
pory odnowiono m. ki. 1231 
bram, 1458 parkanów i 11 145 
balkonów. Z jeżyckich ulic 
zniknęło także 325 szpetnych 
opłotowań, 62 szopy i 65 gara­
ży. O 3 hektary zwiększyła się 
powierzchnia zielonych tere­
nów. a na 130 ha istniejących 
trawników zaprowadzono wżo_ 
rowy ład. Zatroszczono się też 
o naprawienie 7540 m2 chod­
ników i ponad 17 000 m2 jezdni 
oraz oczyszczono prawie wszy­
stkie świetliki piwniczne.

Do wykonania niektórych za 
dań przez mieszkańców w czy­
nach społecznych zakupiono 3 
tony trawy, 12 ton farby i 1000 
grabi, łopat, mioteł itp. Bo na 
Jeżycach prawie wszystkie pra 
ce, prowadzone w ramach ak­
cji „Porządek = gospodarność”, 
odbywają się przy współudzia­
le mieszkańców. Takie sarno 
społeczne zaangażowanie wy­
kazują załogi jeżyckich zakła­
dów pracy, które zadbały o

INFORMUJEMY
Dyrekcja Opery Poznańskiej u- 

przejmie zawiadamia, że z przy­
czyn niezależnych odwołane zos- 
taje przedstawienie „Fra Diavo- 
lo” w dniu dzisiejszym. Bilety i 
abonamenty wykupione na ten 
spektakl ważne będą jutro przy 
czym wystawiona zostanie „Hal­
ka”. W celu zweryfikowania bi­
letów należy je przed przedsta­
wieniem okazać w kasie Opery. 
Osobom niezainteresowanym zwró 
cone zostaną pieniądze w termi­
nie do 20 bm. Za zmianę dyrekcja 
Opery serdecznie przeprasza.

Dzisiaj: • Godz. 16: odczyt dr. 
Takao Matumoto ,,Equivariant al- 
gebraic topology” — Instytut Ma­
tematyczny PAN, ul. Mielżyńskie 
go 27/29. • Godz, 10 — 15: wysta­
wa referujących czasopism an­
gielskich (czynna do soboty), udos 
tępńionych przez British Council 
— Biblioteka Uniwersytecka, ul. 
Ratajczaka. * Godz. 18: odczyt 
doc. dr. hab. E. Talejki „Metody­
ka oceny obciążenia psychicznego 
pracą” — Biblioteka Kórnicka 
PAN w Poznaniu, St. Rynek 78/79. 
• Godz. 18: plenarne zebranie 
członków Koła ZBoWiD nr 2 Je­
życe Górne — szkoła przy ul. Sza­
motulskiej 69.

Dolna Wilda - zamknięta
Zarząd Dróg Mostów i Zieleni 

w Poznaniu zawiadamia, że w 
związku z przebudową terenów 
wokół Stadionu im. 22 Lipca, z 
dniem 17 czerwca została zamknię 
ta dla ruchu ul. Dolna Wilda na 
odcinku od ul. Dzierżyńskiego do 
ul. Jerzego. (4412)

12.05 Słuchacze pisza — my odpo­
wiadamy; 12115 Polskie tańce ludo 
we; 12.30 Czas dobrych gospodarzy; 
13 Przed startem na wyższe ucz.eł 
nie (kierunek matematyczno-fi­
zyczny ): „Teoria gier” — aud, z 
udz. prof. dr. J. Łosia: 13.20 Jazzo 
we tematy filmowe: 13.35 Proszę 
mówić, słuchamy — T„ Prorok; 
13.55 Mini przegląd folklorystycz­
ny — Jugosławia: 14 O zdrowiu 
dla zdrowia; 14.15 Rep. literacki: 
„Mystkowice — wioska mała”: 
14.35 Giovanni Croee — Trinea Mu 
sicalfe: 15 Program dla dziewcząt 
i chłopców: 15.40 E. Grieg — Suita 
ork. op. 55; 16 W trosce o słowo i 
treść: 17.25 Aud. dokumentalna: 
„Z historii wielkopolskiego prze­
mysłu”: 17.50 Radioexpress: 17.55 
Artyści Poznania na estradzie i 
noża estrada: 18.40 Pod skrzydłami 
Hermesa — magazyn handlu we- 
wetrznego: 19 Kwadrans jazzu: 
19.15 Jeżyk francuski: 19,30 Teatr 
PR. Pół wieku Teatru PR — Stu­
dio Współczesne: „Głupiec i inni”: 
20.40 Muzyka kameralna: 21 Z mu­
zyki XX wieku1 21.50 Wiadomości 
sportowe: 21.55 Obrazy rodzinne — 
aud. dla rodziców: 22.10 Koncert 
z nagrań Chóru i Ork. PR i TV 
w Krakowie: 22.30 OIRT. Cvkl: 
Nauka w służbie pokoju — „Ma­
tematyka o poetyka” Autor: prof. 
Sołomon Markus (Rumunia): 22.’0 
Wiersze Jana Nagrabieckiego: 23 
Radiowy przewodnik onercwv 23.35 
Co słychać w świecie: 23.46 Utwo­
ry Michaela Praetoriusa.

WIADOMOŚCI: 3 36, 4.36. 5.30, 
6.36. 7.30. 8.36, 11.36. 13.36, 18.30, 
21.30. 23.33.

PROGRAM III: 7.30 Daleko od 
Polski — opowiada inż. B. Staeve<n; 
7.46 Muzyczna zegarynka; 8.65 Kier 

otoczenia własnych budynków. 
Realizują one również czyny 
na rzecz całej dzielnicy. Dzięki 
właśnie ich inicjatywie oraz 
młodzieży szkolnej — na 83 
zielonych placach zapanuje 
porządek: załogi i młodzież ob­
jęły bowiem patronat nad je­
życką zielenią wywiązując się 
z tego zobowiązania sumiennie. 
Na szczególne wyróżnienie za-

PORZĄDEK= 
GOSPODARNOŚĆ

sługują m. in. uczniowie Tech­
nikum Energetycznego z ul. 
Dąbrowskiego i Zespołu Szkół 
Rolniczych, ul. Golęcińska. Sta­
rannością w pielęgnowaniu zie 
leni odznaczają się także — 
Instytut Pediatrii przy ul. 
Szpitalnej, Spółdzielnia Pracy 
„Metaltrakcja”, ul. Lutycka, 
Zakład Doświadczalny „Ener- 
goprójektu”, ul. Wawrzyńca i 
wiele innych zakładów. W su­
mie — na wszystkich jeżyckich 
terenach zielonych posadzono 
w tym roku blisko 170 000 sztuk 
różnorodnych kwiatów, w tym 
wczesną wiosną 83 000 brat­
ków.

W tej dzielnicy, oprócz prac 
porządkowych; wiele czasu po­
święca się także upiększaniu 
osiedli, m. in. w obrębie ulic 
Przybyszewskiego, Świerczew­
skiego, Szpitalnej i Dąbrow­
skiego. Tutaj, wespół z Komi­
tetem Osiedlowym „Ogrody”, 
który był inicjatorem wykona­
nia tzw. małej architektury 
wokół domów, realizuje się 
szereg prac. Układa się np. 
krawężniki wzdłuż dróg osied­
lowych, a same drogi otrzy­
mają nawierzchnię asfaltową. 
Kompleksowe zagospodarowa­
nie osiedla łącznie z wykona­
niem podjazdów do garaży, 
zamienieniem każdego nawet 
najmniejszego skrawka ziemi 
na skwerek, ma być zakończo­
ne do połowy lipca br.

Nie jest to jedyny przykład 
upiększania osiedla, bowiem 
na Jeżycach, dzięki inspiracji 
mieszkańców, w trakcie po­
rządkowania znajduje się jesz­
cze ponad 20 takich zamknię­
tych rejonów. W sumie — war 
tość prac społecznych wraz z 
dotacją państwową wyniesie 
36 min zł. W ramach tej kwo­
ty powstają, również społecz­
nie, dwa place zabaw przy ul. 
Sienkiewicza i na osiedlu Psat- 
skie, a trzeci — przy al. Przy­
byszewskiego jest modernizo­
wany. W ogródkach działko­
wych „Zjednoczeni” przy ul. 
Dąbrowskiego wybudowano 
świetlicę dostęoną dla miesz­
kańców. Obecnie działkowicze 
wykonują wokół niej małą ar­
chitekturę.

Jednym z większych przed­
sięwzięć na Jeżycach w ra­
mach akcji „Porządek = gos­
podarność” jest zaprowadzenie

masz płyt: 8.35 W roli głównej Mi­
chel Sardou 9 „Odcięta ręka” — 
ode. 16; 9.10 Kawa, szmaragdy i 
„tipłes” 9.30 Nasz rok 74; 9.45 Va- 
demecum melomana — utwory 
ludwika van Beethovena; 10.15 
Jeżyk niemiecki; 10.35 Z różnych 
stronic — magazyn; 11.45 „Skazani 
na sukces” — ode. 23: 12.20 „Nie­
zdecydowany” — na fortepianie 
gra Bari Hinęs; 12.25 Za kierowni­
ca: 13 Na białostockiej antenie: 
15.10 Big band Franka Zappy; 15 30 
Herbatka przy samowarze: 15.30 
Giannj Morandi śpiewa o dziew­
czętach: 16.05 Kalkulacja — gaw.: 
16.15 Muzyczna brasiliana: 16.45 
Nasz rok 74: 17.05 .Odcięta ręka” 
— ode. 17; 17.15 Kiermasz płvł: 
17.40-Vademecum nr 12 — magazyn: 
18 Kroniki włoskie: 18.30 Polityka 
dla wszystkich: 18.45 Z sercem w 
tytule — gra W. Nahorny: ,19.05 
Pow. w wyd. dźw.: „Niezwycieżo 
nv”; 19.35 Muzyczna poczta UKF: 
20 Reminiscencje muzyczne — Nie 
zadowolony Beethoven: 20.45
„Lew” — słuch.; 21.10 Piosenki .1. 
T. Stanisławskiego: 21.25 Instru­
menty elektryczne i elektronowe: 
21.50 Opera tygodnia — Christóph 
Wiłlibald Głuck „Alcesta”: 22.08 
Śpiewa Nana Mouskouri: 22.15 
Trzy kwadranse jazzu: 23 Ulubio­
ne wiersze Haliny Słojewskiej: 
23.05 Dwadzieścia łat rock and roi 
la: 23.35 10 miniatur na temat me­
lodii „Prrenica”: 23.50 Na dobra­
noc gra i śpiewa zespół Kobza.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7. 8, 10.30. 
12.05. 15. 17, 19. 22.

F TELEWIZJA J

PROGRAM I: 8.36 — TRR —
Zoologia — 1. 15 — Ewolucyjny roz 

ładu w Lasku Golęcińskim. Tu­
taj prace społeczne, wykony­
wane głównie przez jeżyckich 
harcerzy, trwają nieprzerwa­
nie. Ozdobą tego parku, będzie 
staw, który niebawem dzięki 
pomocy Akademii Rolniczej, za 
pełni się ptactwem wodnym. 
Jako ciekawostkę warto podać, 
że z obecnego stawu, otoczone­
go z jednej strony dekoracyj­
nym tarasem, wywieziono 
64 000 m sześć, torfu. Drugi 
park — im. Adama Wodziczki, 
który także wkrótce przekaza­
ny będzie do użytku, powstaje 
między ulicami: Wielkopolską 
i Pułaskiego.

Urząd Dzielnicowy na Jeży­
cach, który opracował swego 
czasu program upiększania 
dzielnicy i sprawuje pieczę nad 
jego realizacją, zapewnia, że w 
połowie lipca wszystkie podję­
te zadania będą wykonane. 
Wtedy też Jeżyce, schludne i 
czyste, zaprezentują się w ład­
nej oprawie — zieleni i mnó­
stwa barwmych kwiatów, (an)

Stała Czytelniczka „Fala” — Wy­
meldować się z pobytu stałego 
można przez zameldowanie się w 
nowym miejscu zamieszkania 
(wypełnia się wtedy równocześnie 
druk wymeldowania). (1669)

Helena P. — Małżonek czy mał­
żonka, wyłącznie winni rozkładu 
w małżeństwie, nie może bez zgo­
dy drugiego małżonka uzyskać roz 
wodu. (1682)

Stały czytelnik — Zasiłek ro­
dzinny przysługuje pracownikowi 
na nie pracujące zarobkowo i po­
zostające na jego utrzymaniu dzie 
ci do ukończenia przez nie 16 lat. 
Jeżeli dzieci otrzymują stypen­
dium w szkole średniej, pracow­
nik ma prawo do zasiłku, nato­
miast stypendium dziecka w szko­
le wyższej pozbawia go praw do 
zasiłku. Tak samo podjęcie wszel­
kiej pracy najemnej — zarobko­
wej przez dziecko pozbawia pra­
cownika prawa do zasiłku rodzin­
nego. (1560)

Maria N. — Młode ziemniaki, 
niektóre owoce czy jarzyny moc­
no czernią ręce, aby tego uniknąć 
należy przed rozpoczęciem prac 
kuchennych, natrzeć dłonie i paL 
ce wodą z octem lub cytryną i 
pozwolić im wyschnąć. (1843)

Hanka T. Obornicka — Przed­
mioty z kutego żelaza nie będą 
rdzewiały, jeżeli pokryje je Pani 
politurą do mebli. (1841)

Trudny
Zgodnie z koncepcją władz 

służby zdrowia, polega­
jącą na integracji opie- 

k? lekarskiej w dzielnicach, 
opiekę stomatologiczną nad 
pacjentami Starego Miasta peł 
ni od 1 lutego br. poradnia 
rejonowa przy al. Marcinków 
skiego 21.

Jest to pomoc pełna, umoż 
liwiająca dokonywanie wszech 
stronnych, niezbędnych zabie­
gów, jako, że mieści się tu 
również poradnia chirurgii 
specjalnej, poradnia chorób 
śluzówek jamy ustnej oraz 
protetyczna. Pacjent ma tu 
zatem możność zarówno lecze 
nia jak i uzupełnienia braków 
w uzębieniu. Inicjatywa jest 
zatem ze wszech miar słuszna 
i zgodna z nowoczesnymi wy­
mogami lecznictwa stomatolo-

wój świata zwierzęcego; 7 — TTR 
— Matematyka — powt. cz. I; 8.30 
— Powt. meczu z Piekarskich Mi­
strzostw Świata Brazylia — Szko­
cja (kolor); 10.05 — .Józef Bałsa- 
mo” — ser. film franc. ode. II (ko 
lor); 12.45 — TTR — Fizyka. Powt. 
i utrwalenie wiadomości: 13.25 — 
TTR — Matematyka,— Rozwiązy­
wanie zadań tvnu egzaminacyjne­
go: 14.40 — Politechnika TV — Fi- 
zvka — Kurs przygotowawczy — 
Flementy fizyki jądrowej cz. III i 
IV; 16.15 — Informacje, towary, pro 
pozycje: 16.30 — Dziennik (kolor): 
16.40 — Dla młodych widzów — Har 
cerski raport: 17.20 — I osowanie 
Małego Totka- 17.35 — Teleskop; 
17.55 — „Ż siedmiu anten” — próg. 
Public.; 18.30 — Dziennik (kolor): 
19.1Ó — Dobranoc: 19.20 — Piłkar­
skie Mistrzostwa Świata — Mecz 
Polska — Haiti (kolor — Mona­
chium); 21.20 — „Józef Balsamo” — 
ser. film franc. ode. II (kolor);
22.15 — Dziennik (kolor): 22.30 — 
Przegląd Piłkarskich Mistrzostw 
Świata.

PROGRAM II: 17 — „Pasja” film 
oświatowy TVP (kolor); 17.30 — In 
formator turystyczny; 18 — Dla 
młodzieży „Siedem nauk”; 18.30 — 
Dziennik (kolor); 19.15 — Dobranoc: 
19.20 — „Grobowiec Ligei” film fab. 
prod. USA (kolor): 20.40 — Kino Mi 
niatur — w programie filmy braci 
Antonlszczaków: 21.15 — 24 godzi­
ny (kolor); 21.25 — Trybuna Osie­
dla; 21.55 — Parada przebojów — 
program TV CSRS.

Op«4i«w»io już R« teteikrUi tegowyeli

Sprawna akcja pracowników PKS
Jeszcze targi trwały, jeszcze dokonywano ostatnich tran­

sakcji, a już brygady robocze Oddziału X Towarnwo-Spedy. 
cyjnego PKS przygotowywały się do ich likwidacji. Wero, 
raj od wczesnych godzin rann-ch robotnicy na placu skła­
dowym na Edwardowie przygotowywali skrzynie do trans­
portu na tereny targowe.
Na placu tym, gdzie zgroma 

dzono opakowania — wrzało, 
sprawnie przebiegał załadu­
nek. Nie słychać krzyków i na 
weływań. Robotnicy, porozu­
miewając się sobie tylko zna­
nym kodem rąk, sprytnie wy­
łuskują potężne kontenery ze 

Kawalkada samochodów w oczekiwaniu na sygnał parkuje na ul. 
Przybyszeu/skiego. Kot- — H- Kamża

sterty opakowań. Uniesione ra 
mieniem dźwigu z dziecinną 
łatwością zostają osadzone na 
skrzyni pojazdu.

Przerywamy ożywioną dys­
kusję, którą kierownik działu 
spedycyjnego — Zbigniew Paj 
kert prowadzi z grupą robot­
ników.

— Jak przebiega praca? — 
pytamy.

— Sprawniej niż w latach 
poprzednich. Nabraliśmy wpra 
wy, a posiadany sprzęt mecha 
niczny ułatwia zadanie. Na pla 
cu mamy 9000 skrzyń. Zamie­
rzamy je wywieźć w 3 dniach.

— Czy to szybko?
— Kiedyś tę robotę wyko­

nywano w 10, a w roku ubieg 
łym 6 dniach. Lepsza organi­
zacja i dobra współpraca z 
przedsiębiorstwem „C. Hart- 
wug” dają wyniki. Dysponuje­
my 200 samochodami, 16 dźwi 
gami i 1-1 wózkami widłowy-

„zgryz"
gicznego (system taki o-d daw­
na już obowiązuje m. in. w 
NRD).

Jest wszakże pewien manka 
ment, który utrudnia idealne 
realizowanie tej metody w po 
radni przy al. Marcinkowskie 
go — brak własnej pracowni 
protetycznej. Obecnie prace 
protetyczne wysyłane są stąd 
— w celu laboratoryjnego ich 
opracowania — do jeżyckiej 
protezowni przy ul. Mickiewi­
cza, która oczywiście wykonu 
je przede wszystkim takie zle­
cenia dla własnej dzielnicy, a 
także dla HCP. W takich wa­
runkach protezownia ta prze- 
staje być placówką „wydol­
ną” w czasie, co powoduje 
nadmierne wydłużanie się o- 
kresów wyczekiwania pacjen­
tów na wykonanie protez.

O konieczności urządzenia 
własnej pracowni protetycznej 
dla Starego Miasta w budyn­
ku przy al. Marcinkowskiego, 
w lokalach mieszczących się 
piiętro wyżej, nad poradnią 
stomatologiczną — mówi się 
już od kilku lat. Niestety, są 
one zajęte przez lokatorów, 
sprawa zaś ich przekwatero­
wania utknęła w miejscu. A 
przecież od tej decyzji zależy 
usprawnienie nader ważnej 
dla zdrowotności mieszkańców 
miasta dziedziny usług me­
dycznych, jaką jest stomatclo 
gia.

Mówi się wprawdzie rów­
nież o mającym powstać w 
najbliższych latach na Wino­
gradach nowym ośrodku zdro 
wiła (wraz z protezownia) dla 
Starego Miasta, wydaje się 
jednak, że jest to zamierzenie 
zbyt odległe, by mogło stano­
wić rozwiązanie bieżących po 
trzeb.

Obecnfe/Rejonowa Poradnia 
Stomatologiczna, istniejąca 
już 25 lat, przechodzi kolejny 
nroces odmładzający. Jest to 
Gruntowny remont, mający 
dać w efekcie poprawę stanu 
higienicznego i funkcjonalno­
ść?. Byłaby to zatem najlep­
sza okazja do przenrowadze- 
nia równoczesnej adaptacji na 
orotezownię, górnej kondygna 
cji budynku, (wch) 

mi. Efekty są widoczne — 
godz. 16 wykonaliśmy o 30 pro 
cent więcej pracy, niż w ana­
logicznym okresie w roku u- 
biegłym.

Na Edwardowie pełna mo­
bilizacja nie tylko sprzętu i lu 
dzi. Stanowisko dowodzenia 

również w komplecie. Spoty­
kamy tu przedstawiciela Za­
rządu Wojewódzkiego PKS Ta 
deusza Pawlaka.

— Słyszymy o rekordowym 
tempie robót, czy to już ostat­
nie słowo?

— Na pewno nie, lecz aby 
czas ten skrócić trzeba zwięk­
szyć ilość i jakość sprzętu me­
chanicznego. Staramy się więc 
o dźwigi zdolne podnieść do 
40 ton i wózki widłowe do pod 
noszenia na wysokość 6 i wię­
cej metrów. Obecnie na 9000 
skrzyń mamy tylko 56 konte­
nerów. W przyszłości stosunek 
ton odwróci się i wówczas bez 
najcięższego sprzętu niewiele 
zdziałamy.

Wracamy na opustoszałe te­
reny targowe. Jest godz 18.30 
kiedy na skrzyżowaniu mostu 
Dworcowego zamarł na mo­
ment wszelki ruch kołowy. To 
zbliża się kawalkada złożona 
z 12 ciężarówek po brzegi wy­
ładowanych skrzyniami. Trar.s 
port skierowano pod pawilony 
Bułgarii, Szwecji, ZSRR i An­
glii. ‘Wyładunek przebiegał 
sprawnie.

Odtąd już przez całą noc, 
bramy targowe przekraczał;/ 
podobne kawalkady przewożą 
ce opakowania, aby dzisiaj od 
wczesnych godzin rannych 
wystawcy mogli przystąpić do 
demontażu i załadunku ekspo 
natów, z których niejedne bę­
dą przewiezione na podobną 
imprezę do innego kraju, (za)

Zmiana numerów
telefonicznych
22 czerwca, o godz. 13, uleg 

ną zmianie numery telefonów 
abonentów centrali automa­
tycznej Dębiec i Wilda. Ak­
tualne numery 5-cio cyfrowe 
zamienione zostaną na 6-cio 
cyfrowe. Zmiana polegać bę­
dzie na dodaniu przed dętych 
czasowy numer cyfry „3” (nn. 
dotychczasowy numer: 2-10-21 
zamien:onv zostanie na nu­
mer: 32-10-21).

Wyj"ł'ok stanowić będą nu- 
rrerv: Stróży Pożarnej —
IV Oddział Dobiec, który za­
miast dotychczasowego 
oti-^rmą numer 32-15-55;

W Biura Napraw Telefonów 
Wilda i Dobiec (połączone) o- 
trzymają numer 33-20-04. (na)

Kto widział?
13 czerwca br. o godz. 21 wy­

szedł z domu i dotychczas nie 
powrócił Henryk Sienkiewicz, s. 
Jana i Jadwigi, ur. 1 sierpnia 
1954 r. w Poznaniu, zam. Poznań 
ul. Staszica nr 11/13 m. 19.

Rysopis: wzrost około 186 cm, 
tęgie: budowy ciała, włosy ciemno 
blond, długie czesane lekko na 
bok, oczy niebieskie, twarz pocią­
gła, cera śniada, na czole trądzik 
młodzieńczy.

Ubiór: kurtka ortalionowa, nie­
bieska ocieplana z kolorowymi wv 
pustkami wełnianymi przy kolnie 
rzu i w pasie, koszula „polo” czet 
wona, spodnie koloru ciemny P°" 
niel u dołu szerokie mankiety, bu 
ty zamszowe popielate.

Ktokolwiek wiedziałby o losie ** 
gintonego proszony jest o skon­
taktowanie się z Komendą Dziel­
nicowa MO Poznań-Jeźyce, telefon 
41-22-P9 lub najbliższą jednostką 
Milicji Obywatelskiej. (na)Str. 6 - GŁOS - t9 VI 1974


